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KALENDARZYK
Dzisiaj wtorek, 22 lute­

go — Wrócisława i Pascha- 
zego Biskupa.

Jutro środa, 23 lutego — 
Romana i Damiana.

Pojutrze czwartek, 24 lu­
tego — Macieja i Sergiusza.
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OPEC PLANUJE OBNIŻYĆ CENĘ ROPY
“AWAC” Zostaną Zestrzelone

Sowieckie 
Ostrzeżenia 

Dla NBC
Moskwa (ST) — Sowieckie Mini­

sterstwo Spraw Zagranicznych prze­
kazało sieci NBC ostrzeżenie, żąda­
jące natychmiastowego zaprzestania 
rozpowszechniania pogłosek o buł- 
garsko-sowieckim udziele w zamachu 
na Papieża Jana Pawła II.

Jak oświadczył Gene Randall — 
moskiewski korespondent NBC — zo­
stało mu przeczytane przez telefon 
ostrzeżenie, iż “w przypadku konty­
nuowania rozprzestrzeniania antyso- 
wieckich insynuacji, dezinformacji i 
oszczerstw będzie to miało wpływ na 
kontakty kompanii oraz jej biura 
w Moskwie z odpowiednimi organiza­
cjami sowieckimi”.

0 Wycofaniu 
Obcych Wojsk 

z Libanu
Jerozolima (UPI) — Wysoki urzęd­

nik Izraela zapowiada, że w niedłu­
gim czasie zostanie zawarty układ 
o wycofaniu obcych wojsk z Libanu. 
Rządowe radio Izraela podało opinię 
wicepremiera Davida Levy, że roko­
wania w tej sprawie osiągnęły poważ­
ny postęp. Chodzi tu o rozmowy izra- 
eisko-libańskie na temat wycofania 
wojsk oraz przyszłych stosunków 
między Izraelem i Libanem. ‘‘Istnie­
je rozsądna szansa, że do porozumie­
nia dojdzie wkrótce” — powiedział 
Levy.

Levy podkreślił, że Izrael współpra­
cuje blisko z przedstawicielami Sta­
nów, a wspólne starania o osiągnięcie 
zgody na wycofanie 40,000 Syryjczy­
ków, 10,000 partyzantów palestyń­
skich i 30,000 wojsk Izraela zaczynają 
dawać owoce.

Dzisiejsze spotkanie przedstawicie­
li Izraela i Libanu, jakie miało odbyć 
się w mieście Netanya w północnej 
części Izraela, zostało odwołane, gdy 
rejon ten został objęty rekordową 
burzą śnieżną. W zawiejach zginęło 
jak dotąd co najmniej 50 osób z są­
siedniego Libanu.

Rokowania izraelsko-libańskie to­
czą się od 28 grudnia, a przedstawicie­
le obu państw spotykają się na zmia­
nę: raz w Libanie, raz w Izraelu.

Masakra w Klubie 
Gier Hazardowych 

Seattle (UPI) — W ub. tygodniu 
w “Chinatown” w Seattle miało 
miejsce masowe morderstwo, doko­
nane w klubie gier hazardowych. 
12 ofiar zginęło od strzału w gło­
wę. Tylko jeden mężczyzna zdołał 
utrzymać się przy życiu. On też wska­
zał policji morderców, 20-letniego 
Benjamina Ng oraz 22-letniego Kwa- 
na “Willie” Mak.

Obydwaj mężczyźni pochodzą z 
Hong Kongu. Nadal prowadzone są 
poszukiwania trzeciego podejrzane­
go. Policja zaapelowała do miesz­
kańców “Chinatown” o wskazanie 
jego miejsca pobytu.

Motywem zbrodni były cele rabun­
kowe. Wśród zabitych znajduje się 
kilku bogatych właścicieli restaura­
cji.

Zabiegi o Wznowienie 
Działalności 

Unii Afrykańskiej
Nairobi, Kenia. (UPI) — Delegaci 

państw Unii Afrykańskiej zjechali się 
tu celem podjęcia kroków mających 
na celu wznowienie działalności tej 
ogólno-afrykańskiej organizacji. W 
ostatnim czasie Organizacja Unii 
Afrykańskiej została sparaliżowana 
konfliktami na tle zatargu o zachod­
nią Saharę oraz Czad.

Odgraża Się 
Dyktator 
Libii
Oskarżając U.S. 
o Agresję
Bejrut (UPI, CT) — Odrzucają tłuma­

czenia odnośnie obecności w Egipcie 
amerykańskich samolotów typu AWAC, 
wyposażonych w system wczesnego 
ostrzegania i kontroli, Libia zagrozi­
ła ich zniszczeniem na wypadek, 
gdyby pozostawały tam dłużej.

Libijska agencja prasowa JANA 
oświadczyła, że “Pretekst zastosowa­
ny przez egipskiego prezydenta Ho­
sni Mubaraka, który twierdzi, że je­
dynym celem wysyłki do jego kraju 
samolotów jest przeprowadzenie szko­
leń egipskich pilotów na ich pokła­
dach nie przekonuje nikogo i jako 
niegodny zaufania został odrzućmy 
przez rząd Khadafy’ego.

W ub. tygodniu Stany Zjednoczone 
wysłały do Egiptu 4 samoloty ty­
pu AWAC, a na wody w pobliżu 
libijskich wybrzeży lotniskowiec “Ni- 
mitz”, z chwilą, kiedy okazało się, 
że Moammar Khadafy może brać 
udział w spisku przeciw prezydento­
wi sąsiedniego Sudanu, Gaafarowi 
Nimeiri.

W Kairze egipski minister obrony 
Abdel-Halim Abu Ghazala powie­
dział, że samoloty AWAC nie odlecą 
z jego kraju, dopóki tamtejsi pilo­
ci nie zakończą zaplanowanych szko­
leń. Niektóre agencje donoszą, że sa­
moloty powrócą do USA już jutro.

Powołując się na słowa swego rzą­
du, agencja JANA stwierdziła rów­
nież: “Jest rzeczą oczywistą, że głó­
wnym powodem przylotu AWAC do 
Egiptu był akt agresji przeciw Li­
bii .. . nasz naród rezerwuje sobie 
prawo do zniszczenia ich w każdej 
chwili, kiedy sobie tego zażyczy, na­
wet jeśli będą one latały wyłącznie 

(Ciąg dalszy na str. 6-e j)

Papież Otrzymał 
Pierścień 

Monte Cassino 
Londyn (D.P.) — Władze miejskie 

Monte Cassino przyznały Ojcu Sw. 
Janowi Pawłowi II za jego wysiłki w 
walce z przemocą i tyranią, pierwszy 
z czterech złotych pierścieni, jakie 
co roku — od 5 już lat — przyznają 
osobom wyróżniającym się szczegól­
ną wiernością wartościom moralnym 
i społecznym.

Pozostałe złote pierścienie zostały 
przyznane w tym roku: pośmiertnie 
generałowi della Chiesa za jego odwa­
gę i niezykłą skuteczność w walce z 
terroryzmem i przestępczością we 
Włoszech; przewodniczącemu Orga­
nizacji Rolniczej A. Lobianco, który 
swą działalnością przywrócił zaufanie 
społeczne do rolników oraz pewnemu 
rolnikowi z okolic tego miasta, który 
stał się symbolem przywiązania do 
ziemi i kultury ludowej.

Dziesiątki Ofiar 
Katastrofy 
w Meksyku 

Empalme, Meksyk (UPI) — W ub. 
sobotę w północnozachodniej prowin­
cji Meksyku doszło do katastrofy ko­
lejowej, w której poniosły śmierć po­
nad 64 osoby a około 100 innych odniosło 
rany. W wyniku nadmiernej szybko­
ści, pociąg pasażerski wpadł na stoją­
cy na torach pociąg, który wcześniej 
uległ uszkodzeniu. Załoga stojącego 
pociągu zlekceważyła przepisy nie za­
bezpieczając się odpowiednimi sygna­
łami ostrzegawczymi.

Wielu rannych znajduje się w szpi­
talach w stanie krytycznym. Czwórka 
amerykańskich pasażerów wyszła ze 
szpitala po opatrzeniu powierzchow­
nych ran.

251 LAT TEMU, 22 lutego 1732 r. urodził się George 
Washington. Rysunek Kazimierza Majewskiego, który ukazał 
się w “Dzienniku” kilkanaście lat temu.

1,200 Ludzi Zginęło 
w Assamie

Gauhati, Indie (UPI) - Premier 
Indira Gandhi nie przyjmuje na siebie 
“moralnej odpowiedzialności” za 
śmierć około 1,200 ludzi — ofiar terro­
ru przedwyborczego we wschodniej 
prowincji Assam. Pani Premier bro­
dząc po kostki w pyle odwiedziła 
zniszczoną wioskę i szpital, w którym 
znajdują się ranni uchodźcy z Bangla­
desz, przeciw którym obróciła się 
nienawiść miejscowej ludności.

Pani Gandhi wyraźnie wstrząśnięta 
tym co widziała, powiedziała, że nie 
ma słów, które oddałyby w pełni tra­
gedię Assamu. Dziś znaleziono zwłoki 
5 osób. Jedne zwłoki znaleziono w 
stolicy prowincji Gauhati. Masakra 
uchodźców rozpoczęła się 22 dni temu. 
Do dziś oficjalnie stwierdzono śmierć 
1,291 osób. Większość ofiar stanowią 
kobiety i dzieci. Władze oczyszczają­
ce teren z ruin domów obawiają się, 
że pod gruzami znajduje się więcej 
ofiar. Większość ofiar została zarżnię­
ta nożami rzeźnickimi lub porąbana 
mieczami. Miejscowe plemiona zwró­
ciły się przeciw około 4 milionom 
uchodźców z Bangladesz, nie chcąc 
dopuścić ich do udziału w wyborach 
do sejmiku prowincji.

Pani Gandhi po powrocie do New 
Delhi skierowała oddziały wojskowe 
do Gohpur, miasta odległego o 100 mil 
(na wschód) od Gauhati i przezna­
czyła >500,000 na pomoc dla ofiar 
zaburzeń. Opozycja zarzuca pani

Zabiegi Miast 
o Konwencję 
Demokratów

Washington, D.C. (UPI) — San 
Francisco, Washington i Detroit znaj­
dują się, oprócz New Yorku i Chi­
cago, w gronie wielkich miast, za­
biegających o zdobycie prezydenc­
kiej konwencji Partii Demokratycz­
nej w 1984 r.

Zajmujący się ustaleniem miejsca 
komitet, wyznaczony przez Krajowy 
Komitet Demokratyczny zakończył 
przesłuchania w stolicy, w czasie któ­
rych delegacje wspomnianych miast 
przedłożyły swoje oferty. Z informa­
cji o przebiegu przesłuchań wyni­
ka, że w obecnym stanie rzeczy San 
Francisco znajduje się na pierwszym, 
a Chicago na drugim miejscu, jeśli 
chodzi o poparcie wśród członków 
komitetu. Za San Francisco opowie­
działo się 46 procent członków komi­
tetu, za Chicago 11 procent.

Gandhi, że z powodów partyjnych 
zgodziła się na przyznanie prawa gło­
sowania uchodźcom z Bangladesz, co 
wywołało gwałtowną reakcję miej­
scowej ludności. Pani Gandhi odpo­
wiedziała, że nie przyjmuje “moral­
nej odpowiedzialności” za masakrę 
w Assamie, zarzucając opozycji pro­
pagowanie separatyzmów dzielnico­
wych i podsycanie nienawiści między 
kastami. Pani Premier pośrednio 
oskarżyła opozycyjną partię Awami 
i Związek Studentów Assamu za wy­
wołanie zaburzeń przedwyborczych. 
“Jakim prawem nie chcą dopuścić 
do wyborów i udziału w głosowaniu 
wieloletnich mieszkańców prowin­
cji?” — pytała Pani Premier.

Shultz Odrzuca 
Ofertę 

Andropowa
Washington (UPI) — Sekr. stanu 

George Shultz odrzucił ofertę sowiec­
kiego przywódcy o wycofaniu rakiet 
o średnim zasięgu z frontu europej­
skiego, określając ją wyłącznie jako 
“przesunięcie zagrożenia nuklearne­
go do innych części świata”.

Za jedyną godną zaufania propo­
zycję w sprawie ograniczenia i kon- 
roli zbrojeń nuklearnych sekretarz 
stanu USA uważa tzw. “opcję zero” 
prez. Reagana, która przewiduje 
likwidację znacznej części sowiec­
kich i amerykańskich rakiet wzdłuż 
frontu NATO. Reagan proponował 
również odwołanie planu usytuowa­
nia w Europie rakiet typu “Pershing 
II” i “cruise” w zamian za usunię­
cie rakiet sowieckich wymierzonych 
w europejskie cele.

Shultz twierdzi, że przyjęcie oferty 
J. Andropowa oznaczałoby jedynie 
przesunięcie broni z Europy na Da­
leki Wschód.

Udzielając wywiadu w programie 
telewizyjnym “This week with David 
Brinkley” sekr. Shultz z uznaniem 
wyraził się o “pokazie siły” USA, 
która odepchnęła od Sudanu zagro­
żenie libijskie i zmusiła dyktatora 
Libii M. Khadafy’ego do powrotu 
na “swoje miejsce”.

Shultz wyraził również przekona­
nie, że król Jordanii, Hussein przy­
stąpi do negocjacji pokojowych na 
Bliskim Wschodzie oraz oświadczył, 
że rząd Reagana zrobi wszystko, by 
zdobyć aprobatę Senatu dla Kennetha 
Adelmana na stanowisko szefa Ame­
rykańskiej Agencji Kontroli Zbrojeń.

Wypadki Przy Pracy 
w Polsce Ludowej 
Londyn. (DP) — Według infor­

macji reżymowego ministerstwa 
pracy, płacy i spraw socjalnych 
w ciągu 3 pierwszych kwartałów 
ub. r. zdarzyło się w Polsce 165,028 
wypadków przy pracy, z czego 857 
było śmiertelnych, a 3,747 spowo­
dowało ciężkie uszkodzenie ciała.

Przodują w tej statystyce: gór­
nictwo (161 wypadków śmiertel­
nych, 307—powodujących kalec­
two), rolnictwo (115, 585), komu­
nikacja (105,248), hutnictwo i prze­
mysł maszynowy (94, 489).

Jaruzelski 
o Związkach 
Zawodowych

Warszawa (CT) — Gen. W. Jaru­
zelski zapowiedział “złagodzenie” 
ustawy o związkach zawodowych. W 
pierwszym wystąpieniu telewizyjnym 
po zawieszeniu stanu wojennego, Ja­
ruzelski przyznał, że do nowych 
związków zawodowych wstąpiło tylko 
1.25 miliona robotników, gdy do for­
malnie rozwiązanej “Solidarności” 
należało 9.5 miliona pracowników.

Ustawa o związkach zawodowych 
ogranicza ich zasięg do fabryk. W 
każdym zakładzie pracy może po­
wstać związek zawodowy interesują­
cy się wyłącznie sytuacją w tym 
zakładzie. Możliwość łączenia związ­
ków fabrycznych w branżowe lub 
regionalne przewidywano po roku 
1984. Jaruzelski zapowiedział, że łącze­
nie zakładowych związków zawodo­
wych będzie mogło zacząć się wcze­
śniej. Nie podał jednak szczegółów.

Jaruzelski przyznał, że jego reżim 
musi walczyć z “upartym” ruchem 
podziemnym, zorganizowanym przez 
formalnie rozwiązane związki zawo­
dowe “Solidarność”. Mimo że ośrod­
ki kierownicze zostały zlikwidowane, 
cele i plany podziemia skierowane 
przeciw “Polsće socjalistycznej” zde­
maskowano a ludność coraz wyraź­
niej zdaje sobie sprawę ze “szkody”, 
jaką krajowi wyrządziła “kontrrewo­
lucja”, przeciwnicy (socjalizmu) 
działają w dalszym ciągu, stwierdził 
Jaruzelski.

Według liczb podanych przez 
gen. Jaruzelskiego, około 8.25 mi­
liona członków “Solidarności” odma­
wia wstąpienia do nowych związków 
zawodowych, stworzonych przez jego 
reżim. Zezwolenie na wcześniejsze 
(niż po 1984 r.) tworzenie między­
zakładowych komitetów ma na celu 
przyciągnięcie opornych robotników. 
Jaruzelski nie podał kiedy zmiany w 
ustawie zostaną wprowadzone.

Głosowanie Nad 
Rezolucją PLO 

Algier (UPI) — Palestyńska Rada 
Narodowa odbywająca w stolicy 
Algierii konferencję rozpoczęła we 
wtorek pełną debatę na temat blisko­
wschodniego planu Reagana. Wśród 
uczestników konferencji panują dwie 
opinie na temat przedstawionego 
przez Stany Zjednoczone planu do­
tyczącego jak wiadomo przyszłości 
narodu palestyńskiego.

Tak zwani zwolennicy “twardej 
linii” obstają za zdecydowanym od­
rzuceniem planu, natomiast umiar­
kowane skrzydło reprezentowane 
przez Arafata, w swych wypowie­
dziach unika słowa “odrzucenie”, by 
nie dopuścić do odcięcia wszelkich 
wpływów Washingtonu.

Obecnie komitet polityczny PLO 
ustalił rezolucję, w której pojawia 
się sformułowanie, iż PLO “nie 
akceptuje” propozycji amerykań­
skich. Obserwatorzy konterencji są 
zdania, że zwrot ten może być za­
równo tłumaczony jako de facto od­
rzucenie, lub zgoła przeciwnie jako 
chęć akceptacji z pewnymi popraw­
kami.

Konferencja 
Ministrów 
w Rijadzie 
Zapowiedzi Obniżek Cen 
Ropy w Innych Krajach 
Kair, Egipt (UPI, CT) — Arabia 

Saudyjska oraz 5 innych krajów 
arabskich znad Zatoki Perskiej — 
producentów ropy naftowej, ustaliło 
na wtorek termin specjalnej konfe­
rencji, na której jak się przypuszcza 
rozważana będzie sprawa obniżenia 
ceny ropy naftowej. Podjęcie tej 
kwestii wynika z jednostronnej decy­
zji Nigerii obniżenia o $5.50 ceny za 
jedną baryłkę ropy.

Niektórzy eksperci wyrażają opi­
nię, że producenci znad Zatoki Per­
skiej mogą obniżyć cenę do poziomu 
ustalonego przez Nigerię lub nawet 
pójść jeszcze dalej — jeden z dzien­
ników w Arabii Saudyjskiej wysu­
wał przypuszczenie, że cena za jedną 
baryłkę ropy może zostać zreduko­
wana przez te kraje nawet o $7. 
To posunięcie miałoby na celu utrzy­
manie konkurencyjności ropy znad 
Zatoki Perskiej.

W poniedziałek krążyły pogłoski, 
że cena ropy z tych krajów arab­
skich zostanie obniżona o od $2 do $6 
na baryłce. Redukcja ceny ropy 
produkowanej przez Arabię Saudyj- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej) 

Ofiary Śniegu 
i Mrozu

w Libanie
Bejrut, Liban (UPI) — Władze Li­

banu zwróciły się do dowództwa ame­
rykańskiej piechoty morskiej wcho­
dzącej w skład wielonarodowych sil 
pokojowych, by przyszły z pomocą 
ludności znajdującej się w mieście 
Quartaba, położonym na terytorium 
kontrolowanym przez milicję chrze­
ścijańskiej Falangi.

Tę górzystą okolicę Libanu nawie­
dziły niedawno silne burze śnieżne, 
powodując odcięcie od świata około 
1,000 osób zamieszkujących w tym 
rejonie.

We wtorek rano w momencie na­
dejścia tej informacji kolumna amfi­
bii armii amerykańskiej, w których 
znajdowało się 121 żołnierzy marines 
posuwała się wraz z jeepem armii 
libańskiej i ambulansem Czerwonego 
Krzyża w kierunku miasta.

Z rejonu Dahr el Baidar nadeszły 
doniesienia o 50 ofiarach śmiertel­
nych, jednakże wcześniejsze próby 
marines dotarcia w te rejony przy 
pomocy helikopterów zostały zakoń­
czone niepowodzeniem z powodu nie- 
uzyskania zezwolenia od wojsko­
wych władz syryjskich, których woj­
ska znajdują się w tym rejonie.

W poniedziałek Syryjczycy zawróci­
li z drogi również kolumnę sił wielo­
narodowych zmierzającą na pomoc 
ofiarom kataklizmu.

Jak podają obecne komunikaty me­
teorologiczne z tego rejonu zaspy 
śnieżne dochodzą 21 stóp wysokości. 

Radio Damaszek donosi natomiast, 
że wojska syryjskie same podjęły 
akcję pomocy ludności miejscowej.

Jednocześnie radia Falangi libań­
skiej podają, że w tym rejonie zmarło 
na skutek mrozu 20 żołnierzy syryj­
skich.

W. Mondale 
Kandydatem 

Na Prezydenta
(UPI) — Walter Mondale, który 

sprawował stanowisko wiceprezyden­
ta za rządów Jimmy Cartera, ogłosił 
swą kandydaturę na prezydenta.

Mondale jest synem pastora kościo­
ła metodystów. Ukończył uczelnię St. 
Paul MacAlester oraz wydział prawa 
na uniwersytecie stanowym Minne­
sota. Jego kandydaturę popierają 
przywódcy federacji związków zawo­
dowych AFL-CIO.
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Kronika Harcerska l
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku | 

i Przekaż Mu Polskie Tradycje" I
Wielki Post

Minionej środy — symbolicznym 
posypaniem głów popiołem — rozpo­
czął Kościół i my z Nim nowy okres 
kościelny. Okres głębszego zastano­
wienia się nad sobą, nad celem na­
szego życia, pogłębienia naszego ży­
cia duchowego.

Dziś Kościół nie nakłada na nas 
surowych, bezwzględnych postów, ale 
wzywa nas do większego wkładu oso­
bistego i zbiorowego w budowę lep­
szego świata — sprawiedliwego i bra­
terskiego. Oczekuje większej od nas 
ofiarności w budowie Królestwa Bo­
żego na ziemi.

W Prawie Zuchowym mówimy: 
“Zuch kocha Boga”, a w Prawie Har­
cerskim: “Harcerz — Harcerka służy 
Bogu”. Okres Wielkiego Postu zazna­
czymy wzmożoną pracą nad sobą, 
pi ?cą w Gromadach, Drużynach i 
Hufcich i w całym naszym najbliż­
szym c oczeniu. Niech okres ten ozna­
cza się większą ofiarnością na rzecz 
celów społecznych.
Dzień Myśli Braterskiej

Twórca Skautingu Robert Baden- 
Powell — przeczuwając okres szowi- 
nizmów rasowych, narodowych, kla­
sowych, ideologicznych, okres wojen 
światowych — u podstaw swego Ru­
chu Odrodzeniowego — Skautingu — 
położył myśl Braterstwa międzyna­
rodowego, Braterstwa skautowego.

Wierzył, że jeśli tą ideą obejmie się 
miliony młodych skautek i skautów, 
harcerek i harcerzy — na całym 
świecie zrodzi się potężny nurt ideo- 
wo-społeczny, który będzie w stanie 
zgasić budzącą się ideę nienawiści 
między narodami, nienawiści między­
ludzkich.

Jak każdy ideał — tak i ten — jest 
trudny i dotąd daleki od osiągnięcia, 
ale nie ustajemy w ciągłym dążeniu 
do celu.

Rok rocznie na Dzień Myśli Brater­
skiej — przypadający na 22 lutego 
(dzień urodzin Baden Powella jego 
małżonki Olave) — setki tysięcy li­
stów obiega między skautami całego 
świata — jako wici Braterstwa. Mi­
liona myśli płyną wśród braci skau­
towej. Tysiące odbywa się w tym 
dniu zbiórek i spotkań skautek róż­
nych narodowości, na których roz­
palają się mocniej myśli prawdziwej 
przyjaźni — braterskiej więzi. Krąg 
nasz staje się coraz szerszy.

Harcerki nasze — wierne tej idei — 
również spotykają się na uroczystej 
zbiórce w sobotę 26 lutego o godz. 
2:30 w 90 Placówce SWAP, 6005 W. 
Irving Park Rd. Na zbiórkę tę za­
praszają Hufiec Harcerzy.

Słusznym zdaje się podkreślić, że 
ta idea braterstwa ma u nas starą 
głęboką tradycję. Świadczy o tym 
fakt, że Rzeczpospolita była schronie­

niem dla prześladowanych Żydów, 
innowierców w czasie wojen religij­
nych, gdzie też w zgodzie przez wieki 
żyły narody: Litwy, Polski i Rusi.

W ostatnich trzech latach przeży­
liśmy głęboko realizację idei brater­
stwa w szeregach “Solidarności”, 
która “wybuchła” na zewnątrz w sier­
pniu 1980 r. Idea ta znalazła pełen 
odzew w całym wolnym świecie.

Wszystkim Druhnom i Druhom w 
Dniu Myśli Braterskiej — życzymy, 
by swym kręgiem bratnim objęły 
całą młodzież — siejąc wszędzie wokół 
siebie przyjaźń.
“Przygotujmy Się 
Do 75-Lecia Z.H.P.”

Tytuł ten winien stać się założe­
niem naszej pracy na najbliższe dwa 
i pół lata — zarówno dla starszyzny 
harcerskiej, członków K.P.H. jak i 
całej młodzieży harcerskiej.

Dla młodzieży harcerskiej okres 
ten winien stać się mocnym prze­
życiem nie tylko związanym z po­
znaniem bogatej — często bohater­
skiej, pełnej poświęceń — przeszłości 
naszego Ruchu, ale również wzmo­
żoną pracą, pogłębieniem naszej po­
stawy harcerskiej w myśl potrójnej 
służby: Bogu, Polsce — Stanom 
Zjednoczonym i Bliźnim, z powięk­
szeniem naszych szeregów o tak licz­
nie jeszcze pozostającą młodzież pol­
ską poza naszymi szeregami. Zbli­
żenie współpracy z Polskimi Szkoła­
mi Sobotnimi. Starajmy się w tym 
czasie uczynić pracę naszych Gro­
mad, Drużyn, Hufców pełną rados­
nych przeżyć, atrakcji i zdobyczy. 
Nadajmy jej rozmach, który porwie 
najdzielniejszych.

Praca Starszych Hąrcerzy niech 
powróci na dawny swój szlak, gdy 
w Chicago było aż 5 Kręgów o szero­
kim wachlarzu różnych zaintereso­
wań i podejmowanych prac społecz­
nych.

Okres przed 1985 rokiem — kiedy 
to z dumą będziemy obchodzić nasz 
Diamentowy Jubileusz — to okres 
wzmożonej Akcji Letniej —‘kolonii, 
obozów stałych, obozów wędrownych, 
kursów szkoleniowych młodej kadry 
przyszłych kierowników pracy: skrza­
tów, zuchów, harcerek i harcerzy, 
pracy wędrowniczej.

A zatem praca, praca i jeszcze 
raz praca! Praca, rozmach, osiągnię­
cia zwiążą młode pokolenie z har­
cerskim Ruchem, który choć zrodził 
się blisko 75 lat temu wciąż jest 
Ruchem młodych duchem, Ruchem 
młodości.

W tych przygotowaniach i w sa­
mym Jubileuszu nie może nikogo 
braknąć. Jest miejsce dla wszystkich: 
Gromad, Drużyn, Hufców, Kręgu i 
Koła Przyjaciół Harcerstwa.
Kiermasz K.P.H.

Sowiecki Pracownik ONZ 
Otrzymał Azyl w USA

Nowy York (NYT) — Władimir
Jakimiec, sowiecki pracownik sekre­
tariatu Organizacji Narodów Zjedno­
czonych w Nowym Yorku, otrzymał 
azyl w Stanach Zjednoczonych, jed­
nakże, jak oświadczył jego adwokat, 
zamierza ubiegać się o utrzymanie 
swojej posady w ONZ.

Jakimiec napisał w czwartek list 
do sekretarza generalnego ONZ, w 
którym wyrzeka się on wszelkich 
stosunków ze Związkiem Sowieckim.

45-letni Jakimiec pracował w Biurze 
Finansowym i Koordynacji ONZ na
kontrakcie, który wygasa pod ko­
niec bieżącego roku.

MEDICAL GROUP
Specjalistyczne Centrum 

Lekarskie Dla Kobiet
LEKARZ GINEKOLOG 

ORAZ ASYSTENTKI 
MÓWIĄ PO POLSKU !

Zabiegi Ginekologiczne, 
Nowoczesne Badania Ciąży, 

Porady 
Dzwonić: 772-7726 

PYTAĆ O MARIĘ 
Od Poniedziałku do Soboty: 

8 A Al.-4 P.M.
Wypełniamy Formy Ubezpieczeniowe 

2744 N. WESTERN AVE.. 
X (Przy Diversey Ave.) yj

Tradycyjny Kiermasz naszego Koła 
Przyjaciół Harcerstwa odbędzie się 
w dniach 5 i 6 marca br. w Domu 
Placówki SWAP, 6005 W. Irving Pk. 
Rd.

Kiermasz harcerski gromadzi zaw­
sze wszystkich naszych przyjaciół, 
którzy znajdują tam okazję do miłe­
go spędzenia czasu, przyczyniając się 
do powodzenia naszego Kiermaszu. 
Kiermasz harcerski stal się dorocz­
nym spotkaniem Rodziny Harcer­
skiej.

Jak zwykle jest na tej imprezie 
wiele atrakcji tak dla młodych jak 
i dla starszych. Jest okazja do spo­
życia smacznego obiadu, a dla szczę­
śliwców — wygrania szczęśliwych 
losów.

Kiermasz trwa: w sobotę od godz. 
12 — 8, w niedzielę od godz. 11 — 7. 
Serdecznie zapraszamy wszystkich 
naszych Przyjaciół.r—.

Sprawy realnościowe: zaniknięcie 
Kupna — sprzedaży domów, miesz­
kaniowe, handlowe, przemysłowe 
oraz eksmisje. Otwieranie no­
wych organizacji i firm. Szybkie 
załatwienie Zezwoleń na prowa­
dzenie licencjonowanej działalno­
ści handlowej np. ‘Liquor Store’

Adwokat
CHESTER M. PRZYBYŁO
Po informacje można dzwonić 
w każdej porze na Nr. 631-7100 

MÓWIMY PO POLSKU

«• LEKARZ MÓWIĄCY PO POLSKU
KRYSTYNA BOCHIŃSKA, M.D., Ph.D

Zawiadamia o Otwarciu Praktyki Ogólnej Pod Adresem:

6149¥2 N. Milwaukee Ave. • Chicago, IL 60646 
TEL. 763-1757 (Czynny 24 Godziny)

Przychodnia Lekarska Powiązana z
Bethany Methodist Hospital

REDWOOD CITY, KALIFORNIA. — Słonica Tina (po lewej) 
uznana przez pracowników ogrodu zoologicznego w Nowym 
Yorku za “trudną do tresury”, w nowym miejscu, gdzie 
być może “uspokoi się”. (UPI)

Dzień Dobry, Dzieci!
Zaślubiny z Bałtykiem

Dnia 10 lutego 1920 roku doszło wojsko polskie do Pucka, w Zatoce 
Gdańskiej, do szerokiego morza. Powiało na żołnierzy głębokie tchnienie 
wolnych fal. Okrzykiem powitali Bałtyk, którego lud mówi gwarą dawnych lat.

Wjeżdża przed lodowisko brzegowe w morze błękitny generał, Józef Haller. 
Za nim pieszo i konno wkraczają w morze rozliczne pułki żołnierzy. Chylą się 
ku falom sztandary i proporce....

• * »
Nadszedł dzień zaślubin Polski z Bałtykiem. Lśni zloty pierścień w ręku 

wodza i dalekim tukiem w wody Bałtyku leci. A Bałtyk kryje go falą i unosi 
w tajemniczą głąb, ku wód swoich sercu—na wiary znak, na wieczne wieki.

A. Bogusławski

Luty
... Idzie luty
W wielkich butach
I w śniegowej czapie,
Ostrym śniegiem w oczy prószy. 
Szczypie mrozem nos i uszy
I przez zaspy człapie...

Słowo “luty” znaczy srogi, 
Okrutny, surowy;
Bo już tuż na wiosny progu
Chce przytrzymać jeszcze ziemię 
Niech pod mrozem dłużej drzemie 
W okryciu śniegowym....

Aż kalendarz ma go dosyć
O kilka dni skraca;
Musisz już się stąd wynosić, 
Skąd przyszedłeś—wracaj... 
Blaski świateł na Gromniczną 
Przed Najświętszą Matką 
Rozwinęły pierwsze, śliczne 
Przebiśniegów płatki....

Stanisława Rogalska

To i Owo o Kalendarzu
Jeśli chcemy wiedzieć, jaki właśnie mamy dzień miesiąca albo kiedy 

wypada pierwszy dzień wakacji, lub w jakim dniu tygodnia są imieniny 
naszej mamy—zaglądamy do kalendarza. Bez kalendarza nie wyobrażamy 
sobie życia.

Pierwsze kalendarze układano już kilka tysięcy lat temu. Jak to wyglądało? 
Otóż robili to ówcześni uczeni astronomowie.
Starali się zaobserwować wschód słońca i zanotować, w pobliżu jakiej 

gwiazdy ukazało się ono na niebie. Potem przez wiele, wiele dni obserwowali 
“drogę” Słońca po niebie, aż znalazło się ono w wschodzie znów w pobliżu 
tej samej gwiazdy.

W starożytnym Egipcie liczono czas od jednego do drugiego wylewu rzeki 
Nil, która przynosiła na pola urodzajny, wilgotny mul i rolnicy mogli zaczynać 
uprawę ziemi. Deszcze w Egipcie padają niezwykle rzadko, a spalona 
słońcem ziemia, wyschnięta nie nadaje się do uprawy. Dlatego wylewy Nilu 
były tak ważnym wydarzeniem w życiu tego kraju. Egipcjanie obliczyli, że od 
jednego do drugiego wylewu Nilu upływa mniej więcej 360 dni—czyli rok.

Dawni astronomowie obserwując niebo, zauważyli że pewne grupy gwiazd 
przypominają swoim układem sylwetki zwierząt lub przedmiotów. Naliczyli 
tych grup aż dwanaście. Nazwali je znakami zodiaku. Zauważyli, że Słońce 
“wędruje” na tle każdego znaku zodiaku przez około 30 dni. I dlatego cały rok 
podzielono na 12 miesięcy, z których każdy liczył około 30 dni.

(Dalszy Ciąg Nastąpi)

Zagadki

Adres ten sam: DZIEŃ DOBRY DZIECI

Gdy ciepło—dają nam ulewę, 
więc są podobne do konewek.
Gdy zimno—sypią biały puszek 
i są podobne do poduszek.

Po jednych chodzicie, 
drugie—są w zeszycie. 
A na termometrze 
—trzecie zobaczycie.

Opracowała Z. Z.
1823 S. 49th Ave. Cicero, IL 60650

VISA MASTERCARD noiFRS CLUB AMERICAN EXPRESS

$95$1485-CZ. KOMPLET 00 BAWIALNI

1199
fHNY 

ROZMIAr

DUŻO-EKRANOWE 
KOLOROWE TV 
ZNANYCH FIRM 

$279.95

MATERACE 
W Rozmiarach 

Fuli

GODZ.: Pon. Czw. 9-8:30; Wt. Śr. 9:30-6; Piąt. 9:30-8:30; Sob. 9:30-6; 
Niedz. 11-5. MÓWIMY PO POLSKU

8-CZ. ŁÓŻKO 
PIĘTROWE 

Wbudowana 
Poręcz 

i Drabinka

WYPRZEDAŻ MAGAZYNOWA!
CENTRAL FURNITURE

1348 N. MILWAUKEE AVE. 486-7838

$140
WERSALKA

Łatwo rozkładana, wygodna dla dwóch 
osób. W kolorach do wyboru.

Obicie z Długotrwałej 
Materii

$348
SOLIDNA SOSNOWA KANAPA, FOTEL I FOTEL 
NA BIEGUNACH ŁĄCZNIE Z 3 STOLIKAMI

TO WSZYSTKO ZA $299.95

6-CZ. SOSNOWY KOMPLET 
00 BAWIALNI 

Reg.
$599

ADMIRAL 
LODÓWKA

Oddzielny 
zamrażacz 
Wysuwane 
półki 
Pełne 
odmrażanie

$329.95. --S 8-CZ. DREWNIANY
KO KOMPLET 00 JADALNI 

I t-n-Łli 1 = J 4o wyboru Stół, Krzesła 
I “h Kredens
I KOMPLET

$345

6-CZ. KOMPLET DO SYPIALNI
• Potrójna komoda
• Lustro z półkami
• Szafka
• Wezgłowie z półkami

KOMPLET ZA

$299.95

Kanapa • Fotel 
Półkanapa
Stolik i Lampa

TYLKO $298 . (fó
T 1 rozkMany total ’

KANAPA SEKCYJNA

Każda Szt. $44
3-CZ. SYPIALNIA
OrzKhowo-klenowe wy­

kończenie, wezgłowie z 
półkami na książki

CłLOI

I*

KUCHENKA GAZOWA

5-CZ. KOMPLET C7Q
DO DINETTE V ' 3 

Blat Holowy z formica, wl 
nHowe krzetla Do wyboru w 
wielu koloracb.

1| Lucy Maud Montgomery

| Ania z Szumiących
| Topoli

‘ł’,a (Ciąg dalszy)

Hazel Marr często „wpadała” do Ani. Jej rodzice prze­
prowadzili się do Summerside ostatniej zimy, byli więc 
przybyszami. Hazel, obdarzona złotobrązowymi włosa­
mi i brązowymi oczami, chętnie mówiła o sobie, że jest 
„październikową blondynką”. Zdaniem Rebeki Dew za- . 
dzierała nosa od chwili, gdy odkryła, że jest ładna. Mimo 
to cieszyła się powodzeniem, zwłaszcza wśród chłopców, 
których fascynowały jej ciemne oczy i złotawe włosy.

Ania lubiła Hazel. Tego dnia wróciła ze szkoły zmę­
czona po południowych zajęciach i nastrojona nieco pe­
symistycznie. Teraz czuła się już lepiej — może był to 
rezultat gadaniny Hazel, a może powiewu majowego 
wietrzyka, który przynosił do pokoju zapach kwitną­
cych jabłoni. Hazel przypominała Ani jej własne dziew­
częce lata, młodzieńcze porywy, idee i romantyczne ma­
rzenia.

Hazel chwyciła dłoń nauczycielki i porywczo przyci- , 
snęła ją do ust.

— Nienawidzę wszystkich ludzi, których pani kochała 
przede mną, panno Shirley. Nienawidzę również tych, 
których pani kocha obecnie. Pragnę mieć panią tylko 
dla siebie.

— Czy nie jesteś troszkę niesprawiedliwa, kocha­
nie? Przecież lubisz oprócz mnie inne osoby. Choćby Ter- 
ry’ego!

— O, panno Shirley! Właśnie o tym chciałam z panią 
mówić. Nie mogę już dłużej milczeć — nie mogę. Mu­
szę o tym komuś powiedzieć. Komuś, kto zrozumie. 
Przedwczoraj przez całą noc spacerowałam nad sta­
wem. No, przynajmniej do północy. Ach, ileż przecier­
piałam!

Hazel starała się wyglądać tragicznie, choć okrągłe 
różowe policzki, ocienione długimi rzęsami oczy i gęstwi­
na kędziorów nie bardzo jej na to pozwalały.

— Ależ, Hazel, byłam pewna, że jesteś szczęśliwa 
z Terrym, że między wami wszystko jest w porządku...

Od trzech tygodni Hazel zwierzała się jej ze wszy­
stkiego, co tyczyło Terry’ego Garlanda. Dziewczyna 
uważała, że nie warto jest mieć wielbiciela, jeśli nie 
można się nim nikomu pochwalić.

— Wszyscy tak uważają — odparła z goryczą. — Och, 
panno Shirley, życie roi się cd strasznych problemów.
Czasem pragnę położyć się gdzieś... gdziekolwiek... zło­
żyć ręce i nie myśleć już nigdy.

— Ależ, kochanie, czy stało się coś złego?
— Nie... i wszystko. Och, panno Shirley, czy mogę 

pani o tym powiedzieć, czy mogę przed panią otworzyć 
serce ?

— Oczywiście, kochanie. t>ó
— Nie mam przed kim otwierać serca — rzekła Hazel 

patetycznie. — Oczywiście z wyjątkiem mojego dzienni­
ka. Czy będę mogła kiedyś pokazać pani mój dziennik, 
panno Shirley? Odzwierciedla on stan mojej duszy, ale 
nie mogę pisać o tym, co mnie najbardziej boli. To... to 
aż mnie dławi!

Hazel dramatycznym ruchem przycisnęła dłoń do szyi.
— Chętnie go zobaczę, jeśli zechcesz. Lecz co się ze­

psuło między tobą i Terrym?
— Och, Terry! Panno Shirley, czy pani uwierzy, że 

Terry wydaje mi się teraz obcy? Obcy! Jak ktoś, kogo 
po raz pierwszy widzę — Hazel starała się dokładnie , 
objaśnić stan swego serca, żeby nie zrozumiano jej nie­
właściwie.

— Ależ, Hazel, sądziłam, że go kochasz. Mówiłaś...
— Och, wiem. Ja też myślałam, że go kocham. Lecz , 

teraz wńem, że to była okropna pomyłka. O, panno 
Shirley, nie może pani wiedzieć, jak trudne jest moje 
życie, jak niemożliwe wydaje się żyć dalej.

— Wiem coś o tym — rzekła Ania ze współczuciem, 
wspominając Roberta Gardnera.
' — Och, panno Shirley, jestem pewna, że nie kocham 

go na tyle, żeby wyjść za niego za mąż. Dopiero teraz to 
sobie uświadomiłam. Teraz, gdy jest za późno. Wyobra­
żałam sobie, że go kocham. Na pewno zawinił cudowny 
blask księżyca, przyświecającego nam podczas spacerów. * 
Bo gdyby nie księżyc, poprosiłabym o parę dni czasu do 
przemyślenia tej sprawy. Widzę teraz, że nie byłam pa­
nią siebie. Och, ja chyba ucieknę albo zrobię coś stra­
sznego!

— Ależ, Hazel, kochanie, jeśli uważasz, że się pomy­
liłaś, dlaczego mu po prostu nie powiesz...

— Och, panno Shirley, nie mogę! To by go zabiło. 
On mnie uwielbia. Nie mam żadnego wyjścia. A Terry 
zaczyna mówić o małżeństwie... Niech pani tylko pomy­
śli. Jestem przecież dzieckiem, mam dopiero osiemna­
ście lat. Wszyscy przyjaciele, którym w tajemnicy po­
wiedziałam o moich zaręczynach, gratulują mi. To do­
prawdy żałosna komedia. Uważają, że Terry jest grubą 
rybą, bo gdy skończy 25 lat, dostanie spadek po babce, 
wynoszący dziesięć tysięcy dolarów. Jakbym była zdol­
na do myślenia o czymś tak płaskim jak pieniądze! Och, 
panno Shirley, dlaczego świat jest tak małostkowy ? Dla­
czego?

— Sądzę, że pod pewnymi względami jest małostko­
wy, ale nie zawsze, Hazel. A jeśli tak myślisz o Ter­
rym... Wszyscy popełniamy błędy., Czasem jest bardzo 
trudno rozeznać się we własnych uczuciach.

— Prawda? Wiedziałam, że pani to zrozumie. Na­
prawdę myślałam, że on mnie obchodzi, panno Shirley. 
Gdy go pierwszy raz zobaczyłam, usiadłam i wpatrywa­
łam się w niego przez cały wieczór. Dreszcz mnie prze­
nikał, gdy napotykałam jego wzrok. Był tak przystojny, 1 
chociaż już wtedy pomyślałam, że ma za jasne rzęsy
i zanadto skręcone włosy. To powinno mnie ostrzec. * 
Ale pani wie, że zawsze oddaję się wszystkiemu całą du­
szą. __ 1

(Ciąg dalszy nastąpi)
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DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 22 LUTEGO (FEBRUARY 22), 1983

Kłopoty Nowych 
Związków Zawodowych

Warszawa — nie jest obecnie łatwo 
być działaczem związków zawodo­
wych — pisze John Kifner w “New 
York Times” dodając, że szczególnie 
trudno być działaczem reżymowych 
związków zawodowych.

Dwaj działacze tych związków Hen­
ryk Kordeczek i Janusz Czakow z 
Warszawskiej FSO (Fabryka Samo­
chodów Osobowych), za organizowa­
nie nowych związków otrzymali tele­
fony i listy z pogróżkami a także po­
malowano im na czerwono drzwi ich 
mieszkań.

Na koniec, gdy przejęci swoją rolą 
działaczy związkowych przekazali 
władzom protest robotników w spra­
wie obniżenia rekompensaty za tzw. 
“chorobowe,” zostali odsunięci od 
władzy w nowych związkach, a propo­
nowane obniżki, tak czy inaczej zosta­
ły uchwalone.

Stanisław Ciosek — minister d/s 
związków zawodowych jest wyjątko­
wo szczery, gdy stwierdza, że są to 
ciężkie czasy dla nowych związków. 
Jak wynika ze słów ministra ludzie 
mają wątpliwości, czy nowe związki 
będą rzeczywiście niezależne i czy 
będą dbały o pracowników.

Obecnie reżym w Polsce chlubi się 
tym, że do nowych związków wstąpiło 
już milion członków. Jednakże nie 
wydaje się to dużo zważywszy, iż 
armia ludzi pracy w Polsce liczy 14 
min, a do “Solidarności” należało 
prawie 10 min pracowników.

Nowe związki są organizowane na 
szczeblach poszczególnych zakładów 
pracy i są od nich bardzo uzależnione. 
Bardzo jest ograniczone prawo do 
strajków w nowym kodeksie związko­
wym.

Spotkanie z Leopoldem 
Tyrmandem

Polski Instytut Naukowy Oddział 
w Chicago zaprasza na spotkanie z 
Leopoldem Tyrmandem, znanym pi­
sarzem i wydawcą “Chronicles of 
Culture”.

Tematem spotkania będzie “Spra­
wa Polska Anno 1983”, w piątek, 
4 marca 1983, o godz. 7:00 wieczór 
w sali SPK Koło 31, przy 3242 N. 
Pulaski Rd., Chicago.

(—) prof. Zbigniew Gołąb — prezes

Zmiana Sali Posiedzeń 
Pol.-Am. Ligi Politycznej

Zawiadamiamy, że posiedzenie Pol­
sko-Amerykańskiej Ligi Politycznej 
odbędzie się w środę, 23 lutego, o godz. 
7:30 wieczorem.

UWAGA: Zmieniliśmy salę posie­
dzeń. Posiedzenia będą się odbywały 
w domu Kongresu Polonii Amerykań­
skiej, 5844 N. Milwaukee Ave.

Apelujemy do wszystkich członków 
o przybycie na zebranie. Prosimy o 
dopełenienie obowiązku złożenia man­
datów, kto tego jeszcze nie uczynił, 
proszony jest o zbrobienie tego na 
posiedzeniu Ligi.

Edward E. Nowak — prezes 
Ann J. Halvorsen — sekr. gen.

Wiosenne Zajęcia 
w National College 

Of Education
National Collego of Education poda je 

do wiadomości, że następny kwartał 
zajęć z języka angielskiego, które są 
pierwszą fazą nauki na Wydziale 
BECA, rozpocznie się 4 kwietnia.

Na zajęcia w kwartale zimowym, 
który trwał od 3 stycznia, zarejestro­
wało się 650 studentów. Wśród obec­
nie zarejestrowanych studentów re­
prezentujących ponad dwadzieścia 
narodowości jest 350 studentów po­
chodzenia polskiego.

Wydział BECA oferuje zajęcia rano, 
po południu, wieczorami, a także w 
czasie weekendów. Nauka jest inten­
sywna, ale rozkłady zajęć umożli­
wiają studentom pracę przynajmniej 
na niepełny etat.

Program nauki języka angielskiego 
jest bardzo efektywny. Oprócz regu­
larnych lekcji są też ćwiczenia języ­
kowe na mikro-komputerach, a także 
zajęcia w laboratoriach językowych, 
co pomaga w rozwijaniu kompetencji 
w języku angielskim.

Przed rejestracją na kwartał wio­
senny, która odbędzie się 30 i 31 
marca, kandydaci przejść muszą przez 
testy wstępne i wypełnić formularze 
podań o przyjęcie i o stypendia. Po­
nieważ liczba kandydatów jest duża 
najlepiej jest skontaktować się z biu­
rem BECA jak najszybciej. Ci, którzy 
są zainteresowani studiowaniem w 
National College of Education mogą 
albo dzwonić do Bogdana Pukszty 
na numer 621-9682 lub 621-9893 albo 
przyjść do naszego biura, które mie­
ści się przy 18 S. Michigan Ave., 
pokój 606 na VI piętrze.

Prasa oficjalna przyznaje nawet, 
że w nowych związkach dominują 
ludzie starsi, tacy którzy nauczyli 
się ulegać władzy ludowej. Młodzi, 
którzy nie poznali bata stalinizmu, 
a zasmakowali wolności za czasów 
“Solidarności,” mimo oczywistego 
ryzyka pracują w podziemiu dla orga­
nizacji niezależnej.

Ograniczenie prawa do strajku min. 
Ciosek argumentuje tym, że przez 
najbliższe dwa lub trzy lata konsump­
cja utrzyma się na niskim poziomie i 
ograniczenie prawa do strajku jest 
potrzebne w celu zabezpieczenia go­
spodarki. Min. Ciosek stwierdza z ża­
lem, że gdyby nie $27 mid. długu go­
spodarka polska wyglądałaby o wiele 
inaczej.

Wymienieni na początku działacze 
nowych związków są optymistami — 
“wierzymy twierdzą, że nowe związki 
będą autentyczne, akceptujące istnie­
jącą rzeczywistość.” Twierdzą także, 
iż ich wysiłki organizacyjne zaczy­
nają przynosić owoce.

Na 16,000 pracowników ich zakładu 
do “Solidarności” należało 9,500 pra­
cowników. Obecnie, zapytani przez 
dziennikarza zachodniego, ilu zapisa­
ło się do nowych związków, odpowia­
dają, że “około 300.”

Doroczny Bazar 
Okręgu 1-go SWAP

W sobotę, 12 i w niedzielę, 13 marca 
Okręg 1-szy SWAP urządza w Domu 
Weteranów, przy 1239 N. Wood Street, 
Chicago, doroczny bazar na cele or­
ganizacyjne Okręgu, pomoc polskim 
weteranom inwalidom w podeszłym 
wieku i chorym.

Komitet Bazaru Okręgu 1-go SWAP 
zwraca się z apelem do Placówek, 
Korpusów Pomocniczych Pań, orga­
nizacji polonijnych i indywidualnych 
osób o poparcie bazaru przez zakupie­
nie rozesłanych do nich kart losowych 
na nagrody, przesłanie należności na 
nie czekami lub M.O. wystawionymi 
na: Polish Army Veterans Assn. — 
District No. 1, adresując Jan Bogusz, 
2315 N. Latrobe, Chicago 60639.

Komitet Bazaru przygotował wiele 
ładnych fantów w kioskach na błękit­
nej sali Domu Weteranów. Kuchnia 
bazarowa będzie obficie zaopatrzona 
w smaczne potrawy.

Bazar otwarty będzie w godzinach 
od 12:00 w południe do wieczora w 
Domu Weteranów, 1239 N. Wood 
Street — wstęp wolny. Prosimy 
wszystkich znających nasz cel o liczne 
przybycie na bazar.

Komitet Bazaru Okręgu 1-go SWAP

Polsko-Amerykański Klub 
Wędkarsko-Myśliwski
Polsko-Amerykański Klub Wędkar­

sko-Myśliwski zawiadamia wszyst­
kich członków i sympatyków, że w 
czwartek, 24 lutego, o godz. 7:30 wie­
czorem odbędzie się zebranie Klubu 
w lokalu Royal Inn, przy 3201 N. Long 
Ave.

Prosimy o punktualne i liczne przy­
bycie.

Maria Kokitko — sekretarka

Zebranie 
Klubu Poją wian

Zarząd Klubu Pojawian w Chicago 
zawiadamia wszystkich członków, że 
6 marca, o godz. 2:30 po poł., w lokalu 
“Wichry,” przy 4518 West Fullerton 
Ave., odbędzie się zebrania Klubu. Ze 
względu na ważność spraw, prosimy o 
liczne przybycie.

Edward Mika —prezes 
Józek Pawlik — sekr. prot.

Zawiedzeni Erotomani
N. York (N.D.) — Około dwustu 

potencjalnych klientów przybyło na 
otwarcie rzekomego sklepu z artyku­
łami seksualnymi, po to jednak, 
żeby dowiedzieć się, iż padli ofiarą 
mistyfikacji.

Gęsty tłum zebrał się przed loka­
lem w śródmieściu Warszawy, który 
— wedle tygodnika konsumentów 
“Veto” — miał rozpocząć sprzedaż 
“niezbędnych urządzeń”, “artykułów 
intymnych” i konfekcji “niedostęp­
nej normalnie”. Okazało się, że cho­
dzi o .. . używaną odzież. Cały po­
mysł miał na celu spopularyzowanie 
tygodnika “Veto” oraz nowo otwar­
tego sklepu.

Na bazarach w Polsce można cza­
sem dostać takie pisma jak “Pent­
house” i “Playboy”, sprzedawane 
za równowartość 12 dolarów.

JONAH ROSENBERG 
Adwokat 
685-1515

3114 N. Milwaukee Ave.

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym”.

Z Bankietu Uznania
Dla Prez. Mazewskiego

Stowarzyszenia Polskich Adwokatów

Gub. James Thompson (po prawej) wręcza prez. A. Mazewskiemu 
rysunek jaki ukazał się w 1940 r. w “Chicago Tribune”.

< 1

Od lewej: Frank Wróbel, odchodzący prezes Stow. Adwokatów, 
prezes ZNP i K.P.A. Alojzy Mazewski, nowy prezes Stow. 
Adwokatów Frank Gembala (przemawia), przewodniczący 
programu sędzia Frank Sulewski, gub. J. Thompson i prok. 
gen. Illinois Neil Hartigan.

*•’ • * " w
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Członkowie nowego zarządu Stow. Adwokatów składają przy­
sięgę. Stoją od lewej: sekr. Paul Peldyak (sekr.), Donald 
Puchalski (kronikarz), Zyg. J. Nicią (skarbnik), Joan E. Zmuda 
(wiceprez.), Warren Dulski (wiceprez.), Richard Owens (wice­
prezes). Siedzą od lewej: ks. J. Paprocki, Mrs. F. Wróbel, 
Frank Wróbel, prezes A. Mazewski i Frank Gembala (nowy 
prezes Stow. Adwokatów zaprzysiężony wcześniej osobno).

Kurs o Prawach 
Imigracyjnych i Obywatelskich

Fundacja Kopernikowska zawiada­
mia, że w porozumieniu z biurem: 
“Citizens Information Service in 
Illinos” organizuje siedmio-tygodnio- 
wy kurs wyjaśniający uprawnienia 
przysługujące imigrantom i obywate­
lom w U.S.

Wykłady odbywać się będą w bu­
dynku fundacji przy 5916 West Law­
rence, w każdy wtorek (począwszy od 
dzisiaj) w godz. od 7 do 9 wieczorem.

Wykłady po polsku prowadzić bę­
dzie dr. George Otto. Wykłady są

Zebranie Komitetu 
Obywatelskiego

W czwartek, 24 lutego 1983 r., o 
godz. 7:30 wieczorem odbędzie się 
zebranie Komitetu w domu SPK 
Koło nr. 31, 3242 N. Pulaski Rd.

Obecność pełnego zarządu Komi­
tetu i wszystkich zainteresowanych 
jest niezbędna.

C. Szymański — prezes 
L. Srebałowicz — sekr.

Referat
Profesora Lerskiego

Północno Amerykańskie Studium 
Spraw Polskich zaprasza na referat 
pod tytułem “Wrażenia z Europy 
Odnośni Nowej Polskiej Sytuacji”, 
który się odbędzie w sobotę, 26 lutego 
1983, w godz. 6:30 wieczorem w domu 
SPK, 3242 N. Pułaski Road, Chicago. 
Prelegentem będzie przewodniczący 
Rady Studium profesor Jerzy Lerski.

Profesor Lerski powrócił ostatnio 
z podróży po Europie Zachodniej gdzie 
odwiedził szereg niepodległościowych 
ośrodków polskich i zgromadził dużo 
ważnego materiału dotyczącego wy­
darzeń Polsce w ciągu ostatnich 
kilku miesięcy.

W ramach działalności Studium 
pragniemy zainteresowanej publicz­
ności udostępnić te informacje, oraz 
wywołać konstruktywną dyskusję. Po 
referacie podane będą kawa i ciastka. 
Wstęp — wolne datki $2 od osoby.

Stanisław Jaworski — 
sekretarz K. W. Studium

ZADBAJ ABY I TWOJA FIRMA 
ZNALAZŁA SIĘ W KSIĄŻCE 

ADRESOWO-TELEFONICZNEJ 
PO POLSKU

Przewodnik
3325 N. PULASKI.282-8907 

bezpłatne. Poniżej tematy, jakie bę­
dą poruszane w czasie poszczegól­
nych wykładów.

W sprawie bliższych informacji na­
leży telefonować na nr. 777-8898.

22 lutego — Wstęp — Stany Zjedno­
czone

a) Ja i system amerykański
b) Prawa, przywileje
1 marca — Usługi imigracyjne
a) Prawa, podstawy, reguły i 

trudności prawne
b) Procedura naturalizacji
8 marca — Prawa i procedury 

handlowe
a) Kontrakt: kupiecki, nierucho­

mości i zamieszkania
b) Prawa i odpowiedzialność sprze­

dawców i kupców
15 marca — Możliwości handlowe
a) Otwarcie własnego interesu 

(składu)
b) Trudności nowych właścicieli
22 marca — Amerkański system 

polityczny
a) Struktura rządu amerykańskiego

b) Przywileje rządowe i jak z nich 
korzystać

29 marca — Sprawy zatrudnienia
a) Prawa i odpowiedzialność pra­

cowników
b) Odszkodowanie i wynagrodzenie
5 kwietnia — Dziedziny wspólnego 

zainteresowania
a) Doświadczenia praktyczne
b) Rozwiązywanie trudności.

Poszukuje Rodziny
Danuta Dąb, zamieszkała Staracho­

wice 27-210, ul. Na Szlakowisku 9 m. 
124, poszukuje swego ojca Józefa 
Juszczaka albo jego rodziny. Józef 
Juszczak urodził się w 1900 roku w 
Cieszęcinie, gmina Węglewice. Matka 
jego nazywała się Walentyna Gront, 
a ojciec Józef Juszczak.

W 1924 roku Józef Juszczak wyje­
chał do Francji i tam przebywał do 
1939 roku. W międzyczasie rozwiódł 
się z matką Danuty Dąb. Ostatnia 
wiadomość, jaką posiada Danuta Dąb 
na temat swojego ojca stwierdza, że 
przybył ze swoją drugą rodziną do 
Stanów Zjednoczonych w 1947 roku i 
osiedlił się w Chicago.

Danuta Dąb nie wie, czy ojciec jej 
jeszcze żyje, czy żyją jego dzieci? 
Dlatego prosi wszystkie osoby, które 
mogą udzielić jakichkolwiek informa­
cji o podanie ich na powyższy adres.

Z Instalacji i Gwiazdki 
Grupy 1958 ZNP

Wybory i instalacja w grupie 1958 
ZNP odbyły się 26 grudnia, w sali 
posiedzeń SPK, pn. 3242 N. Pułaski 
Rd. Prezes Lidia Jagielnik otworzyła 
posiedzenie i załatwiono najważniej­
sze sprawy. Obecni byli komisarze: 
Józef Sikora i Kazimiera Pytel z mę­
żem Władysławem.

Poproszono kom. Okręgu 13 J. Siko­
rę na przewodniczącego wyborów i 
zgodnie z regulaminem związkowym 
wybrano przez aklamację zarząd na 
rok 1983, jak następuje: Lydia Jagiel­
nik — prezeska, Halina Wojnar — 
sekr. prot., Henryka Szczepankowska
— sekr. fin. i kasjer i Tomasz Alwin
— marszałek.

Do Rady Gospodarczej weszli: 
Stanisława Szczepkowska i T. Alwin. 
Przysięgę od nowego zarządu odebrał 
kom. J. Sikora i pogratulował Gr. 
1958 ZNP za wydajną pracę, życząc 
dalszego powodzenia.

Następnie komisarze Okręgu 13-go 
Józef Sikora i Kazimiera Pytel rozdali

Cenne Uwagi 
Stow. Policjantów 

Grupy 911 ZNP
Prezes grupy związkowej zrze­

szającej policjantów: Stowarzyszenie 
Policjantów Grupa 911 ZNP Ronald 
Sieczkowski w specjalnym liście 
zwraca uwagę na zasadniczy błąd 
popełniany przez wielu, którzy w 
ogłoszeniach politycznych tłumaczą 
nazwę organizacji “Police Associa­
tion” — jako “stowarzyszenie”, po­
nieważ powinno się tłumaczyć słowo 
association jako “związek”.

Police Association jest związkiem, 
do którego należą policjanci chica- 
goscy, natomiast Police Society 
Lodge 911 PNA, jest grupą związko­
wą zrzeszającą chicagoskich policjan­
tów polskiego pochodzenia.

Sprawa jest bardzo istotna, ponie­
waż wiele osób sądzi, że Police 
Society Lodge 911 PNA popiera ta­
kich czy innych kandydatów ubiega­
jących się o wybór na różne urzędy 
w administracji.

W rzeczywistości Grupa 911 Stowa­
rzyszenia Policjantów nigdy oficjal­
nie nie popierała żadnego kandydata, 
pozostawiając decyzję swym człon­
kom w nadziei, że zwrócą uwagę na 
kwalifikacje danego kandydata i jego 
stosunek do społeczności polonijnej.

Stowarzyszenie Policjantów Grupa 
911 ZNP udziela się w akcjach spo­
łecznych Polonii. Pomaga w różnego 
rodzaju zbiórkach, jak np. zbiórka 
obuwia i żywności dla Polski, czy 
też w Teletonie przeprowadzonym w 
ubiegłym roku przez Wydział Stano­
wy Kongresu Polonii Amerykańskiej.

Mark Rzepkowski 
Zajął 1-sze Miejsce 

Mark Rzepkowski z Gateway Real­
ty i Bldrs. zdobył wspaniały puchar 
ufundowany przez Northwest Multiple 
Listing Service, za zajęcie 1-go miej­
sca spośród wszystkich sprzedawców 
realnościowych z 194 biur na terenie 
Chicago i przedmieść. Pierwszy raz 
w historii to zaszczytne wyróżnienie 
przypadło Polakowi.

Jego rzetelność, doskonała znajo­
mość rynku i prawdziwy talent w ne­
gocjacji cen pozwala mu uzyskiwać 
najlepsze możliwe kupna dla wielu 
naszych rodaków. Sukcesy nie przy­
chodzą łatwo. Mark pracuje 12 godzin 
dziennie, 7 dni w tygodniu. Jest zaw­
sze osiągalny by służyć swoją facho­
wą wiedzą i taktowną obsługą. Pu­
char i 1 miejsce nie mogło dostać się 
w lepsze ręce. 

odznaczenia 100% rodzinom związko­
wym: Kazimierze Staniszewskiej- 
Parakiewicz, Lidii Jagielnik, Wład. 
Szczepkowskiemu, Bolesławowi Czer­
wińskiemu, Zdzisławowi Sewruk i H. 
Szczepankowskiej. Dyplomy zasługi 
otrzymali: H. Wojnar, L. Jagielnik, 
S. Szczepkowska i T. Alwin.

Kom. Kaz. Pytel przemówił do ze­
branych członków i gości, życząc Gru­
pie jak największego rozwoju i powo­
dzenia, harmonijnej pracy w roku 
sejmowym. Po instalacji i Gwiazdce 
dla dziatwy, odbyło się losowanie fan­
tów.

Wydział Kobiet 
Okręgu XII ZNP

W środę, 23 lutego odbędzie się 
miesięczne zebranie Wydziału Kobiet 
Okręgu XII ZNP, w sali Plac. 14 
SWAP, przy 4139 S. Kedzie Ave. Po­
siedzenie rozpocznie się punktualnie 
o godz. 7 wieczorem. Prosimy panie 
delegatki o liczne przybycie, ponie­
waż mamy wiele ważnych spraw do 
załatwienia.

Genowefa Wesołowska — komisarka 
A. Kokoszka — koresp.

Skarbnik E. Moskal 
Na Instalacji 

Gminy 178 ZNP
Posiedzenie instalacyjne Gminy 178 

ZNP odbędzie się w poniedziałek, 28 
lutego, o godz. 7:30 wieczorem, w sali 
Koła 31 SPK, 3242 N. Pulaski Rd.

Skarbnik ZNP Edward Moskal od- 
bierze przysięgę od nowego zarządu. 
Delegatki i delegaci proszeni są o 
punktualne przybycie.

Aleksander Moll — prezes 
Roman Strzelecki — sekr. prot.

Zapisy
Do Zespołu Tanecznego 

Grupy 669 ZNP
Zespół taneczny dziewcząt Grupy 

669 ZNP przyjmować będzie nowe 
kandydatki, w czasie specjalnych eli­
minacji, które odbędą się w niedzielę, 
6 marca, od godz. 1 po poł., w sali 
Wilson Park ( niedaleko Jefferson 
Park, przy skrzyżowaniu Milwaukee 
Ave. i Wilson).

Od kandydatek wymagane są na­
stępujące umiejętności: przynaj­
mniej trzyletnie przygotowanie bale­
towe (albo jazzowe), kandydatki po­
winny mieć ukończone 16 lat.

W sprawie bliższych informacji na­
leży kontaktować się z kierowniczką 
zespołu Krystyną Slott, dzwoniąc na 
nr 461-5883 w godzinach od 10 rano do 
4 po poł.

Z Tow. Wolność 
Grupa 1776 ZNP

Tow. Wolność, Grupa 1776 ZNP, od­
będzie swe miesięczne posiedzenie w 
środę, 2 marca, o 7:30 wiecz., w sali 
Moskala, 5638 N. Milwaukee Ave.

Są ważne sprawy do omówienia i 
załatwienia. Prosimy członków o licz­
ne przybycie, ponieważ sprawa i do­
bro naszej młodzieży będzie bardzo 
poważnie omawiane.

St. Bogobowicz — prezes 
Zofia Drwiła — sekr. prot. 

Zebranie
Grupy 1958 ZNP

Posiedzenie Grupy 1958 ZNP, 
Rzeczpospolita Polska, odbędzie się 
w niedzielę, 27 lutego, w sali SPK, 
3242 N. Pułaski Road.

Ponieważ posiedzenia odbywają się 
co dwa miesiące, usilnie prosimy 
członków o łaskawe przybycie.

Lydia Jagielnik — prezes 
Halina Wojnar — sekr. prot. 

Henryka Szczepanowska — sekr. fin.

Lekarze Chiropraktyki 
Dr Daniel A. Michalec 
Dr Richard W. Skiersch

Ból w Niższej Części Pleców
Ból w niższej części pleców, to cierpienie które 

lekarze chiropraktyki leczą najczęściej. Niezliczone 
miliony ludzi w Stanach Zjednoczonych cierpi 
wskutek bólu w niższej części pleców. Schorzenie 
to jest przekleństwem naszych nowoczesnych 
czasów.
Przeciągający się lub powtarzający ból w niższej 
części pleców wskazuje jedną z następujących 
przyczyn: wysunięcie jednego z kręgów kości 
pacierzowej, uszkodzenie kości 
miednicznej, źle rozlokowane 
mięśnie, wykrzywienie kręgosłupa 
i artretyzm.
Tego rodzaju problemy kręgosłupa 
powodują irytację delikatnego 
unerwienia w niższej części pleców, 
co ujawnia się w formie bólu.

Leczenie chiropraktyczne polega 
na dokładnym badaniu oraz 
korzystnym skorygowaniu wady 
kręgosłupa, aby usunąć przyczynę 
dolegliwości.
Zabiegi w okolicy kręgosłupa usuwają irytację 
delikatnego unerwienia, przez co dają organizmowi 
szansę powrotu do zdrowia.

Lekarz-chiropraktyk specjalizuje się w leczeniu 
problemów w niższej części pleców. Możesz zapobiec 
poważnym komplikacjom w przyszłości udając się 
najpierw do lekarza chiropraktyki.
CENTRAL CHIROPRACTIC CENTER

5261 N. CENTRAL AVE.
Telefon: 283-0354
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Tylko 

Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $40.00 Rocznie (1 yr.) $15.00 
Półrocz. (6mos.) 22.00 Półrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3 mos.) 13.00 Kwartał. (3mos.) 6.00 
Miesięcz. (Imo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).. 35e

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $60.00
Półrocz. (6mos.) 45.00
Kwartał. (3mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50ę

Jerzy Washington — 
“Ojciec Republiki”

Świętowaliśmy wczoraj, ale 251 rocznica 
urodzin “Ojca Republiki” gen. Jerzego Wash­
ingtona przypada dzisiaj. Washington jest mo­
numentalną postacią. Legenda zaczęła go ota­
czać już za życia. — W nowszych czasach, 
gdy modne stało się obalanie wielkości histo­
rycznych, próbowano również strącić z piede­
stału Washingtona, ale nikomu się to nie 
udało.

Z dziejów Polski wiemy, że legend nie można 
stworzyć, one powstają samorzutnie. Washing­
ton nie znał żadnego obcego języka, nie odbył 
podróży do Europy, jak jego współcześni starsi 
i młodsi: Benjamin Franklin, Thomas Jeffer­
son, John Adams i wielu innych. Jefferson 
pisał i mówił równie płynnie po francusku 
jak po angielsku. Historycy są zgodni, że Wash­
ington nie był geniuszem wojskowym a osią­
gnięcia w wojnie o niepodległość zawdzięcza 
przede wszystkim wytrzymałości i zdrowemu 
rozsądkowi. Miał jednak pomysły strategiczne, 
których nie powstydziliby się najwięksi wo­
dzowie, łącznie z nieco późniejszym od niego 
Napoleonem. Jednym z nich było niespodzie­
wane przekroczenie Delaware w Boże Naro­
dzenie 1776 r. i zaskoczenie w Trenton Hesjan 
w służbie brytyjskiej. Był to punkt zwrotny. 
Przez wiele miesięcy wojska amerykańskie 
ponosiły klęskę za klęską i cofały się nie­
ustannie. Kontynentalny Kongres przeniósł się 
z zagrożonej Filadelfii do Baltimore. Zwycię­
stwo w Trenton, N.J. podniosło na duchu 
wątpiących w możliwość oderwania kolonii 
od W. Brytanii. Niektórzy twierdzą, że urato­
wało “rewolucję”, przedłużając wojnę, która 
wygasała, ponieważ po stronie amerykańskiej 
było coraz mniej chętnych do walki.

To, że patrioci wytrwali 8 lat w walce, 
zawdzięczamy przede wszystkim Washingtono­
wi, spokojnemu, zamkniętemu w sobie plan- 
tatarowi z Wirginii, który poza gub. Morrisem 
nie miał bliskich przyjaciół. Opatrzność wy­
brała go jednak by był “ojcem” nowego państwa 
i społeczeństwa, które w 150 lat później stało 
się pierwszą potęgą świata, a dziś jest główną 
zaporą na drodze ekspancji zbrodniczego ko­
munizmu.

Washington przez 8 lat pozostawał poza 
swoim ulubionym Mount Vernon, użerał się 
ze skąpym Kongresem, który (podobnie jak 
dziś) chciał wygrać wojnę ale nie chciał dać 
pieniędzy na wyekwipowanie armii i zazdrośnie 
strzegł swej władzy. Kongres powierzył Wash­
ingtonowi naczelne dowództwo ale sobie za­
strzegł awansowanie wyższych oficerów. Mu- 
siał Washington zwalczać intrygi, opędzać się 
od chciwców chcących zarobić na wojnie i od 
pyszałków żądnych tytułów i zaszczytów. Do­

wodzenie niesforną ochotniczą armią, która 
rozłaziła się ciągle (dosłownie) do domów (np. 
na żniwa) było zadaniem nadludzkim. Washing­
ton przezwyciężał wszystkie trudności i osią­
gnął cel.

Po kilkuletnim pobycie w Mount Vernon 
i uporządkowaniu ogromnej posiadłości (100,000 
akrów), zaniedbanej w okresie 8 lat wojny, 
Washington musiał znowu ją opuścić, by objąć 
władzę jako pierwszy prezydent Stanów Zjedno­
czonych. Te same cechy: rozsądek i taktowne 
obchodzenie się z ludźmi, które pomogły mu 
w dowodzeniu w czasie wojny, przydały się 
także, gdy objął stanowisko szefa rządu.

Washington był “wrażliwym i mądrym czło­
wiekiem”, pisze “Time”. Nie należał do naj­
bardziej wykształconych i nie miał bujnej wy­
obraźni. Ale znał siebie i naród, który się 
tworzył. Jego serce i umysł zostały ukształ­
towane przez rodzinę, kraj, społeczeństwo 
i drobne wydarzenia codziennego życia. “Wash­
ington był tolerancyjny, pisze “Time”, wrażli­
wy, wytrwały i cierpliwy. Są to cechy człowie­
ka zżytego z naturą, którego formują, oprócz 
wiary — obserwacja rozwijającego się życia od 
pączków na wiosnę do owoców w jesieni; 
zmieniające się pory roku i ciekawość, co kryje 
się za horyzontem”.

Byłoby błędem sądzić, że jako prezydent 
Washington miał łatwe zadanie, bo kraj liczył 
zaledwie 4 miliony ludności. Tylko sześć miast 
miało ponad 8,000 mieszkańców. Jego rząd 
zatrudniał 350 osób. Prawda, że Washington 
nie musiał borykać się z bezdusznym molo­
chem biurokracji, ale miał do pokonania trud­
ności, których nie możemy sobie nawet wy­
obrazić. Podróż z Mount Vernon (w pobliżu 
obecnego Washingtonu) do ówczesnej stolicy 
New Yorku trwała tydzień. Przeciętna długość 
życia była krótka, co kilka lub kilkanaście 
lat epidemie wyludniały miasta.

Washington był pierwszym prezydentem. Nie 
miał poprzedników, ani wzorów do naślado­
wania. Swoim postępowaniem stwarzał pre­
cedensy i wzory dla następców. Pozostawił 
również wytyczne polityki wewnętrznej i za­
granicznej, którymi kierowały się rządy Stanów 
Zjednoczonych przez przeszło sto lat, a wiele 
jego myśli do dziś nie straciło aktualności. 
Wymagamy od każdego prezydenta wysokiego 
poziomu moralnego i godności, ponieważ były 
to cechy Washingtona i nikt nigdzie nie stwo­
rzył lepszego wzoru. Na wysokim poziomie 
moralnym i godności opiera się wielkość “Ojca 
Republiki”, której nie podważyli nawet naj­
bardziej złośliwi pisarze i historycy, szukający 
przysłowiowej dziury w całym.

Salwador Sparaliżowany
Niepokojące relacje nadchodzą z Salwadoru, 

gdzie wzrasta nasilenie działań agresywnych 
i skrajnie lewicowych rebeliantów, zwalczają­
cych skłócone wewnętrznie czynniki koalicji 
rządowej oraz paraliżujących możliwości rządu 
w zakresie skutecznego przeciwstawiania się 
rebeliantom.

Zdawało się, że sytuacja w Salwadorze zo­
stanie przejaśniona i uporządkowana, gdy w 
wyniku wyborów do parlamentu, przeprowa­
dzonych 28 marca ub. roku, a uważanych za 
pierwsze wolne wybory od 50 lat, zostało 
wybrane zgromadzenie ustawodawcze z zada­
niem przygotowania i przeprowadzenia nowej 
konstytucji kraju.

Tymczasem okazało się, że partyjne interesy 
doprowadziły do przesunięć w układzie sił 
politycznych, podcinających sensowne rozwią­
zywanie wewnętrznych problemów. Washington 
popierał w wyborach chrześcijańskich demo­
kratów, którzy zdobyli 42 procent głosów i 
stali się największym ugrupowaniem w parla­
mencie. Tymczasem skrajnie prawicowe ugru­
powanie, National Republican Alliance, znane 
jako ARENA, potrafiło przejąć kontrolę w par­
lamencie, mając poparcie dwóch innych partii 
konserwatywnych. Przywódca ARENA, Rober­
to d’Aubuisson, nieoczekiwanie doszedł do wła­
dzy, gdy dotąd działał w podziemiu, oskar­
żony o szykowanie obalenia rządu.

Ale Roberto nie potrafi wznieść się ponad 
swoje własne, doktrynerskie nastawienia i stąd 
wywołał zatargi w koalicji i z kołami woj­
skowymi, gdyż zbyt natarczywie chciał reali­
zować swoje skrajne prawicowe poglądy, jak 
zawieszenie reformy rolnej czy też usunięcie 
ze stanowisk państwowych ludzi o liberalnych 
dążeniach. W rezultacie stan rzeczy w Salwa­

dorze określa się jako paraliż w systemie 
rządzenia oraz podejmowania decycji, jak też 
w pracach ustawodawczych na rzecz projektu 
konstytucji. Nawet nie jest pewne, czy pierwsze 
ujęcie projektu konstytucji zostanie opraco­
wane do końca marca.

Konflikty wewnętrzne zostały z ośrodków 
politycznych przerzucone i na czynniki wojsko­
we. Minister obrony, Jose Guillermo Garcia, 
przeprowadza przesunięcia w zespołach dowód­
ców, usuwając oficerów podejrzanych o sprzy­
janie ARENA.

Gdy więc konflikty wewnętrzne w koalicji 
rządowej oraz w ośrodkach wojskowych rzu­
cają ponure cienie na możliwości wyjścia Sal­
wadoru ze skomplikowanej i trudnej do upo­
rządkowania sytuacji, lewicowi rebeliancki za­
czynają wzmacniać swoje siły, czego dowodem 
jest opanowanie miasta Berlin na początku 
lutego, jak też otoczenia innego, Suchitoto.

Ważne jest również, że niestety rząd cywilny, 
związany sporami ideologicznymi skrajnej pra­
wicy ze środowiskami umiarkowanych, nie po­
trafi dotąd podporządkować sobie ministra 
obrony Garcia. A jest on przecież jedyną silą 
w kraju od zamachu wojskowego w 1979 r.

Na tle tej sytuacji w Salwadorze Washing­
ton zaczyna przejawiać zniecierpliwienie z racji 
załamania się możliwości rządowych sił zbroj­
nych w akcjach na rzecz zlikwidowania skraj­
nie lewicowej rebelii. Stany Zjednoczone prze­
kazały na rzecz Salwadoru w ostatnich trzech 
latach blisko $1 bilion w pomocy i pożyczkach. 
W Kongresie ujawnia się obecnie skłonność 
do wstrzymania pomocy finansowej. Do parali­
żu wewnętrznego i do konfliktów w ramach 
koalicji rządowej dojdą więc zapewne trudności 
finansowo-gospodarcze.

Wizyta Papieża Wywołała 
Tarcia w NikaraguiwM

PISZĄ;
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Czy Nowe Rakiety 
Dla Nowej Strategii?

(CHRISTIAN SCIENCE MONITOR) 
— Dzięki Kongresowi i Prezydentowi 
Reganowi Stany mają nową perspek­
tywę dla strategii atomowej. Jest to 
możność przebadania obecnej strate­
gii, łącznie z podstawowymi koncep­
cjami odnośnie broni dla operacji na 
ziemi, na morzu i w powietrzu.

Prezydent rozsądnie odpowiedział 
Kongresowi, który odrzucił prezyden­
cki projekt budowania nowych wiel­
kich rakiet, tworząc specjalną komisję 
dla broni strategicznych, aby wypra­
cowała inne rozwiązania w zakresie 
broni atomowych. Komisja ma opra­
cować raport i przedstawić go w 
marcu, ustalając zagadnienia, mające 
wzmocnić bezpieczeństwo Stanów 
oraz odstraszać sowiecki atak.

Istnieją informacje, że w Departa­
mencie Obrony kwestionuje się kon­
cepcje obrony atomowej na trzech 
płaszczyznach, a natomiast wysuwa­
ne są propozycje obrony w dwóch 
płaszczyznach, a mianowicie atomowe 
łodzie podwodne oraz rakiety dla 
działań w powietrzu, a więc w tych 
dziedzinach, w których Stany mają 
przewagę nad Sowietami.

Takie ujęcie sprawy zdaje się wska- 
ęywać, że jest ono bardziej do przyję­
cia niż rakiety MX czy też inne wiel­
kie rakiety dla uzupełnienia naziem­
nych stanowisk rakietowych z zakresu 
ICBM, które stanowią około jedną 
czwartą strategicznego arsenału ame­
rykańskiego. W Sowietach tego właś­
nie typu pociski rakietowe stanowią 
trzy czwarte potencjału w zakresie 
broni strategicznych.

W tym stanie rzeczy z wielu stron 
podsuwane są radykalne alternatywy. 
Zamiast zakładać w wielkich pocis­
kach MX po 10 głowic atomowych, 
byłoby lepiej, jak wywodzą jedni, za­
kładać po jednej głowicy na rakiety 
“Midgetman”. Gdyby obie strony, 
Stany i Sowiety, powróciły do pojedyń- 
czych głowic atomowych w pociskach, 
zmniejszyłoby się zagrożenie obu 
stron. Gdy zaś będzie zwiększała się 
ilość głowi, atomowych w jednym po­
cisku, więcej celów będzie zagrożo­
nych jedną, wielogłowicową rakietą.

Czy Moskwa kiedykolwiek zgodzi 
się na kontrolę broni przez powrót 
do rakiet o jednej głowicy atomowej, 
jak też przez wyrażenie zgody na 
sprawdzanie prawidłowości tych bro­
ni? Oczywiście likwidacja rakiety ty­
pu MIRV, że zmniejszeniem przez to 
sił atomowych, byłaby z korzyścią i 
dla Sowietów. Byłoby celowe podjąć 
zabiegi w tym kierunku w obecnych 
rokowaniach.

Poczta: 
Gorsza i Droższa

“SOKOŁ POLSKI” — złe zarzą­
dzanie, spadek jakości usług i ros­
nąca rywalizacja ze strony firm pry­
watnych zagraża istnieniu Służby 
Pocztowej USA — stwierdzono w ra­
porcie sporządzonym przez grupę 
ochrony konsumenta.

W 515-stronicowym dokumencie 
przedstawiono wyniki poczty jako 
przedsiębiorstwa po reorganizacji w 
1970 r. Okazuje się, że poczta pozo- 
staje głucha na potrzeby klienteli, 
a zakres jej usług systematycznie 
się zmniejsza. I tak skrócono godziny 
pracy urzędów pocztowych, zaprze­
stano dostarczania przesyłek i listów 
do rąk adresatów w dużych budyn­
kach mieszkalnych, ograniczono 
zbiórkę przesyłek pozostawionych do 
nadania w skrzynkach pocztowych i 
zlikwidowano szereg skrzynek ulicz­
nych.

Raport nosi tytuł “Czy można 
ocalić Pocztę”? i stawia tezę, że 
jeśli nie wprowadzi się nowych tech­
nologii z wykorzystaniem elektronicz­
nej łączności, przyszłość całego sy­
stemu pocztowego w Stanach Zjedno­
czonych jest bardzo wątpliwa.

W raporcie zacytowano też dane 
z niedawno przeprowadzonego stu­
dium, z którego wynika, że przy­
najmniej połowa listów może być 
wysyłana elektronicznie. Ale z wpro­
wadzeniem nowoczesnej technologii 
nikt z zarządu poczty się nie kwapi. 
Natomiast zwiększa się gwałtownie 
ilość przesyłek ekspresowych, za któ­
re pobiera się słone opłaty.

Skrzynki pocztowe na ulicah coraz 
cęściej noszą napis “Federal Mail” 
— co oznacza, że nie można tam 
wrzucić normalnego listu, tylko spe­
cjalną kopertę ofrankowaną za 9 do-

“The New York Times” pisze, że 
zapowiedziana wizyta Ojca Sw. Jana 
Pawła II w marksistowskiej Nika­
ragui zwiększyła napięcie między Ko­
ściołem a reżimem “Sandinista”, 
szczególnie między rządem a arcy­
biskupem Managui Miguelem Oban- 
do Y Bravo.

Obando, zdecydowany przeciwnik 
lewicowego rządu “Sandinista” nie 
chce dopuścić, by wizytę Ojca Swię 
tego wykorzystano do zademonstro­
wania udziału Kościoła katolickiego 
w procesie rewolucyjnym. Z drugiej 
strony rząd za wszelką cenę chce 
stworzyć sytuację świadczącą, że nie 
istnieją żadne sprzeczności między 
Kościołem a ideami marksistowski­
mi. “Sandinistas” nie chcą również 
dopuścić do wzrostu popularności 
arcybiskupa Obando.

W ub. miesiącu w czasie rozmów 
na ten temat z delegacją watykań­
ską, przedstawiciele rządu naciskali, 
by na pokładzie samolotu papieskie­
go witała Ojca Świętego grupa bi­
skupów a nie sam Obando. Doma­
gano się również, by arcybiskup nie 
jechał jednym samochodem z Papie­
żem w czasie przejazdu przez mia­
sto.

Członek rządu powiedział szefowi 
delegacji papieskiej, Robertowi Tuc- 
ci, że Obando jest wrogiem rewolu­
cji i że podkreślenie jego znaczenia 
będzie się równało propagandzie 
kontrrewolucyjnej.

Celem odsunięcia arcybiskupa 
Obando od udziału w planach zwią­
zanych z protokołem i organizacją 
transportu naciskano również na 
przyjęcie Papieża jako głowy pań­
stwa a nie Kościoła.

Watykan zgodził się na przesunię­
cie daty wizyty Papieża z piątego 
na 4 marca, by koordynator junty 
Daniel Ortega Saavedra był obecny 
w kraju w czasie jego wizyty. Za­
raz po odlocie Ojca Świętego, Orte­
ga planuje wyjazd na posiedzenie do 
New Delhi.

W Managui Papież odprawi nabo­
żeństwo na świeżym powietrzu, na 
które przybędą członkowie rządzącej 
junty. Uroczystości odbędą się na 
placu im. Rewolucji 19-go Lipca. 
Watykan stanowczo zażądał usunię­
cia olbrzymich portretów bohaterów 
rewolucji jako tła do ołtarza.

Pewne nieporozumienia między

Tak recenzent książki “NSZ” St. 
Swianiewicz, jak i krytyk recenzji p. 
Kowalik popełnili szereg błędów rze­
czowych i chronologicznych, omawia­
jąc fragment służby Brygady Święto­
krzyskiej w oddziałach wartowniczych 
przy armii USA w Europie. Pan Swia­
niewicz mylił się w dobrej wierze, pan 
Kowalik w złej.

Poniżej podaj ę kilka szczegółów or­
ganizacyjnych i chronologicznych wy­
paczonych i mylnie przedstawionych.

— Od maja 1945 do listopada 1945 
zaistniały przy armii USA jednostki 
polskie w oparciu o różnorodne, często 
niezgodne, przepisy i umowy. Polish 
Guard, Labor Service, Construction 
Co., Transportation Co. i t.p. Oddziały 
te były na terenie Francji, 7 Armii w 
Niemczech, 3 Armii w Bawarii i lot­
nictwie USA w Europie.

W listopadzie 1945 nastąpiło znaczne 
uporządkowanie i wyraźniejszy po­
dział. I tak: OW przy 7 Armii z główną 
Sekcją Łącznikową płk. Sobolty i Obo­
zem ćwiczebnym w Kaefertalu; OW 
przy 3 Armii (Bawaria) z 2 Oficerami 
Łącznikowymi — mjr Zawisza dla od­
działów organizowanych przez Bryg. 
Swięt. i mjr Moykowski dla oddziałów 

nie związanych z Brygadą. Obóz 
ćwiczebny, wspólny na całego terenu 
3 Armii, przenoszony kilkakrotnie 
ostatni garnizon w Fuerstenfildbruck. 
Ostatnim komendantem obozu byłem 
ja (Boguszewski) od końca maja do 
17 czerwca 1946.

O formach organizacyjnych we 
Francji i przy lotnictwie USA nie 
wspominam, gdyż wypowiedzi Swia- 
niewicza i Kowalika nie są tu przed­
miotem desinformacji.

— Formalnie w kwietniu 1946 a 
praktycznie w czerwcu tego roku prze- 
staje istnieć 3 Armia, do sierpnia 1946 
pułk Sobolta przejmuje opiekę nad 
kompaniami terenu Bawarskiego.

larów i 35 centów. Tymczasem eks­
pedycja normalnego listu ofrankowa- 
nego znaczkiem za 20 centów trwa 
coraz dłużej.

Watykanem a Kościołem w Nikara­
gui wywołała również sprawa pięciu 
księży, którzy zajmują stanowiska 
gabinetowe w lewicowym rządzie. 
Papież domagał się, by ustąpili z 
tych stanowisk, podkreślając, że rolą 
duchowieństwa jest służenie Bogu, a 
nie mieszanie się do polityki. Z pew­
ną ulgą przyjęto złagodzenie nacis­
ków na ich ustąpienie. W Nikara­
gui wielu księży i zakonnic współ­
pracuje z rządowymi lub też poli­
tycznymi organizacji. Najbardziej 
widoczne pozycje zajmują: ksiądz 
D’Escoto — minister spraw zagra­
nicznych; ks. Ernesto Cardenal — 
minister kultury; ks. Edgar Parrales 
— delegat Nikaragui do ONZ; ks. 
Fernando Cardenal — szef organiza­
cji Ruchu Młodzieży “Sandinistas” 
i ks. Alvaro Arguello, który repre­
zentuje duchowieństwo w Radzie Sta­
nu.

Nuncjusz papieski msgr. Andrea 
Cordero Lanza di Montezemolo swe­
go czasu przekazał Kościołowi żąda­
nie Ojca Świętego o rezygnacji tych 
ludzi z rządowych stanowisk. Sądzo­
no wówczas, że jest to papieskie 
ultimatum, od którego zostanie uza­
leżniona jego wizyta w Nikaragui. 
Delegacja papieska — ku wielkiej 
uldze wyżej wymienionych — nie 
wspomniała jednak słowem na ten 
temat.

Przedstawiciele Kościoła uważają, 
że Watykan, a może nawet sam Pa­
pież osobiście ponownie wróci do tego 
zagadnienia, zwłaszcza, że nowe pra­
wo kanoniczne wyraźnie zabrania księ­
żom i zakonnicom przyjmowania po­
litycznych stanowisk z wyjątkiem 
specjalnych przypadków.

Wyżej wymieniona piątka uważa 
siebie właśnie za “specjalne przypad­
ki” i twierdzi, że w żadnym razie 
nie podporządkuje się żądaniom Pa­
pieża.

Pogróżki
Komentatorzy mający bliskie kon­

takty z Białym Domem są przekona­
ni, że pogłoski o wstrzymaniu pomocy 
dla Izraela nie mają podstaw. Dorad­
cy mówią, że Prezydent zdobyłby się 
na wstrzymanie pomocy wtedy, gdy­
by premier Begin zdobył się na jakiś 
bardzo drastyczny krok, jak np. wcie­
lenie okupowanych terenów arab­
skich do Izraela.

W sierpniu 1946 powstaje Continen­
tal Base Section, wyodrębniona orga­
nizacyjnie z ram 7 Armii. W skład CBS 
wchodzą polskie kompanie wartowni­
cze i transportowe w sile 8 tysięcy ludzi. 
Przy Głównej Kwaterze CBS instaluje 
się polski Oficer Łącznikowy, mjr Za­
wisza, niezależny od płk Sobolty. CBS 
nie stworzyła Obozu ćwiczebnego dla 
swoich Polaków. Autor niniejszej no­
tatki był w tym czasie Oficerem Łącz­
nikowym dla oddziałów na terenie 
Giessen-Marburg-Kassel w ramach 
CBS. Większość kompańii Wartowni­
czych i Transportowych CBS była 
pochodzenia brygadowego, jak rów­
nież sieć łącznikowa.

W maju 1947 CBS ulega likwidacji, 
w konsekwencji wszystkie polskie 
kompanie (z wyjątkiem lotniczych) 
przechodzą pod opiekę płk. Sobolty.

— Pomijam terminy i cyfry jak 
Area, Center, Superv. Co., 7,8,9 i t.p. 
bo to nic nie da czytelnikowi, a zagma­
twa tylko obraz organizacyjny.

— Prawdą jest, że Brygada po przy­
byciu do Niemiec liczyła ponad 1000 
ludzi, a brygadowe Kompanie War­
townicze około 10 tysięcy. Prawdą 
również jest, że płk Sobolta, na przeszło 
27 tysięcy jemu podległych, nie miał 
więcej niż 50 ludzi z pułku którym do­
wodził we wrześniu 1939. Wszyscy 
czerpali z tych samych źródeł: obozy 
b. jeńców, KZ-ety, przymusowi robot­
nicy, uchodźcy z “uwolnionej Polski”.

P. Kowalik bardzo zgryśliwie opi­
niuje Zeszyty do Historii NSZ. Radził­
bym mu jednak przeczytać strony 26 
do 32 IV-go Zeszytu, a stronę 27 nawet 
trzykrotnie. Będzie miał okazję prze­
konać się jak wysoko i z jakim sza­
cunkiem autor wyraża się o płk Sobol- 
cie i jak bez zastrzeżeń przyznaje 
mu palmę pierwszeństwa. Radziłbym ’ 
również przeczytać “dziesięciolecie 
Polskich Oddziałów Wartowniczych 
przy Armii amerykańskiej w Euro­
pie”, 1945-55, nakładem Funduszu 
Społecznego O.W., Mannheim, 1955. 
Wstęp napisany przez Płk. Soboltę.

T. Boguszewski

Listy Do Redakcji
Anonimowych listów nie umieszczamy Redakcja zastrzega sobie prawo 
do skracania listów. Listy przeznaczone do umieszczenia należy pisać 
na maszynie z podwójnym odstępem i na jednej stronie kartki.

Uwagi o Kompaniach Wartowniczych
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Podstawowe Wiadomości
o Pielęgnacji Twarzy

Oczyszczanie
Skóry Twarzy

Nie wszystkie kobiety mają możli­
wości korzystania z gabinetów kosme­
tycznych, a przecież wiadomo, że cerę 
tłustą, szczególnie w młodszym wie­
ku, należy co kilka tygodni dokładnie 
oczyścić. Można ten zabieg wykonać 
w domu, przestrzegając idealnej czy­
stości. Nie przyniesie on co prawda 
takich efektów, jakie można uzyskać 
w dobrym gabinecie kosmetycznym, 
odświeży jednak cerę. Zabieg jest 
niewskazany, jeśli na skórze twarzy 
są zmiany zapalne, grudki i nacieki, 
które towarzyszą często trądzikowi 
pospolitemu skóry. W tym przypadku 
cerę trzeba najpierw podleczyć, za­
sięgając rady lekarza dermatologa, a 
dopiero potem regularnie oczyścić. 
Nie należy również oczyszczać twarzy 
w domu, gdy na skórze występuje 
siateczka rozszerzonych naczyń krwio­
nośnych, wówczas lekki zabieg oczy­
szczania skóry twarzy powinna wyko­
nać wyłącznie kosmetyczka.

A oto kolejne czynności przy oczysz­
czaniu skóry.

Twarz i ręce myjemy delikatnym 
mydłem i ciepłą wodą. Włosy chroni­
my opaską z bandaża elastycznego, 
paznokcie powinny być krótko obcięte, 
aby przy usuwaniu zaskómików nie 
poranić skóry. Rozgrzanie skóry i 
otwarcie porów można osiągnąć na­
stępującymi sposobami:

Parówką, przygotowaną z naparu 
rumianku, skrzypu polnego i szałwii. 
Napar wlewamy do miski, pochylamy 
nad nią głowę, okrywając ręcznikiem. 
Rozgrzewamy skórę przez 15 — 20 
minut.

Maseczką ziołową; kupujemy od­
powiednią maseczkę ziołową, — za­
parzamy wodą — (powinna być kon­
systencja dość gęstej papki) i nakła­
damy na całą twarz i szyję. Może 
nam w tym pomóc ktoś z domowni­
ków. Na oczy kładziemy kompresy z 
esencji herbaty. Maseczkę przykry­
wamy płatkami ligniny, kładziemy 
na nią kilkakrotnie złożoną gazę zmo­
czoną w gorącej wodzie, następnie 
serwetkę plastykową z wyciętym o- 
tworem na nos, na koniec przykrywa­
my twarz ręcznikiem, zostawiając 
koniec nosa i usta odsłonięte. Maseczr 
kę trzymamy 20 — 30 minut, na­
stępnie twarz opłukujemy ciepłą 
wodą i przystępujemy do zabiegu 
usuwania zaskómików. Ręce powinny 
być bardzo dokładnie umyte. Czyści­
my skórę przez cienką bawełnianą 
chusteczkę (może to być pieluszka 
tetrowa) lub kilkakrotnie złożoną ga­
zę, wyciskając tylko te zaskómiki, 
które łatwo wychodzą z ujścia porów. 
Nie usuwamy nacieków ropnych, aby 
nie spowodować infekcji skóry.

Po zabiegu oczyszczania przeciera­
my bardzo dokładnie skórę tonikiem 
zawierającym alkohol, w żadnym ra­
zie nie spirytusem salicylowym. Na­
kładamy następnie maseczkę ściąga­
jącą, gotową lub z czarnego bzu. 
Można też przygotować sposobem do­
mowym maseczkę z ubitego białka z 
dodatkiem kilku kropli soku cytryno­
wego. Maseczka ściągająca pory po­
winna dokładnie wyschnąć. Zmywa­
my ją zimną wodą.

Pielęgnacja Szyi
O szyi mówi się, i słusznie, że jest 

metryką kobiety. Szyja prawie zawsze 
traci świeżość o wiele szybciej niż 
twarz, gdyż skóra jej jest z natury 
cienka i prawie zawsze sucha.

Wieczorne mycie szyi można wyko­
nać w dwojaki sposób: przy skórach 
bardzo suchych stosuje się zmywacze 
kosmetyczne, w innych przypadkach 
delikatnie, dobrze przetłuszczone 
mydło i ciepłą wodę. Opłukujemy 
szyję zawsze wodą zimną, która działa 
pojędmiająco. Po wytarciu do sucha, 
skórę szyi oklepujemy tamponem wa­
ty obficie zwilżonym płynem tonizu- 
jącym czy tonikiem. Dobieramy toni- 
ki o minimalnej czy też żadnej za­
wartości alkoholu. Codziennie wieczo­
rem i rano odżywiamy szyję krema­
mi, kremami odżywczymi, raczej pół- 
tłustymi, o lekkiej konsystencji, szyb­
ko wchłanianymi w skórę. Przynajm­
niej dwa razy w tygodniu powinno za­
stosować się kompresy odżywcze: kil­
kakrotnie złożoną gazę moczy się w 
podgrzanej oliwie, okłada nią szyję, 
zawiązuje serwetką plastykową, a na­
stępnie ręcznikiem lub szerszym ban­
dażem elastycznym.

Mniej skomplikowane są kompresy 

z toników. Duży,, lecz dość cienki płat 
waty zwilża się obficie tonikiem, okła­
da nim szyję i zawiązuje dość lekko 
bandażem elastycznym. Zarówno 
kompresy z oliwy, jak i z toników 
trzymamy na skórze 20 — 30 minut.

Obok codziennych zabiegów kosme­
tycznych należy pamiętać o przestrze­
ganiu podstawowych zasad chronią­
cych szyję przed utratą kondycji, w 
pierwszym rzędzie o właściwym spo­
sobie trzymania głowy. Aby uniknąć 
brzydkich fałd oraz zmarszczek, cho­
dzimy z “wysoko podniesioną głową”, 
wyprostowaną szyją, podbródek lekko 
wysunięty ku przodowi, ramiona swo­
bodnie opuszczone, lecz nie przygar­
bione. Jeśli pracujemy w pozycji sie­
dzącej, od czasu do czasu szyję trze­
ba “rozprostować” i wykonać nie­
wielkie ćwiczenie gimnastyczne, po­
legające na cofnięciu podbródka przy 
jednoczesnym wyprężeniu karku i wy­
sunięciu głowy ku przodowi. Podobnie 
gimnastykuje się kręgi szyjne, zapo­
biegając w ten sposób występującym 
często bólom karku.

Rozstańmy się z wysokimi i zbył 
miękkimi poduszkami, a już przede 
wszystkim — z różnego typu jasiecz 
kami, które na pewno w dużym stop 
niu przyczyniają się do powstawania 
zmarszczek. Spanie na małych, pła­
skich poduszkach jest nie tylko zdro­
we, ale także jak najbardziej wska­
zane dla ładnego wyglądu szyi dekol­
tu. Za ideał uznana została poduszka- 
walek podkładana pod kark (stoso­
wana z powodzeniem we Francji,) 
na niej bowiem i szyja układa się 
prawidłowo, i podbródek, a i fryzura 
nie traci swojej formy.

Nosząc swetry z modnym kołnierzem- 
golfem, szczególnie z ostrej wełny, 
osłońmy szyję zawiązaną pod nim 
cieniutką, jedwabną lub bawełnianą 
chusteczką. Uniknie się w ten sposób 
podrażnienia skóry szyi, objawiające­
go się chropowatą warstwą naskórka.

Kompresy z Ziół
Duże znaczenie w kosmetyce pie­

lęgnacyjnej mają kompresy z ziół. 
Gorące kompresy zmiękczają wars­
twę rogową naskórka; oczyszczają 
pory, ułatwiają prawidłowe krążenie 
krwi. Kompresy naprzemienne — 
zimne i ciepłe pojędmiają skórę, po­
wodują lepsze ukrwienie, odświeżają 
koloryt. Zioła należy parzyć w naczy­
niach niealuminiowych. Do kompre­
sów potrzebne są duże chusteczki ba­
wełniane (z tetry lub kilkakrotnie zło­
żonej gazy) — jedna na szyję i dekolt, 
druga na twarz z wyciętym otworem 
na nos.

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET ORAZ 
ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie iNarkoza
• Zabiegi D&C

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 
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Kompresy Dla Cery 
Normalnej i Suchej

Łyżkę rumianku oraz łyżkę szałwii 
zalać 3 szklankami zimnej wody i pa­
rzyć pod przykryciem około 20 minut, 
nie dopuszczając do zagotowania. 
Przecedzonym, dobrze ciepłym na­
parem zwilżać chusteczki i przykła­
dać do twarzy oraz szyi. Jeżeli na 
skórze nie ma rozszerzonych naczyń 
krwionośnych, bardzo wskazane jest 
na zakończenie kilkuminutowe ma­
sowanie skóry kostką lodu.

Dla cer suchych, wrażliwych, zwiot­
czałych można stosować kompresy z 
ziół arniki, rozmarynu i kopru włoskie­
go. W tym przypadku zaleca się kom­
presy naprzemienne — ciepłe i zimne.

Dla cery tłustej odpowiednie są 
kompresy z ziół skrzypu i krwawnika 
Kompresy dla cery tłustej powinny 
mieć temperaturę dobrze ciepłą, gdyż 
w ten sposób lepiej zostaną oczyszczo­
ne pory. Na zakończenie warto zaapli­
kować jedną z maseczek ściągają­
cych.

Qlbanii
WOMł N S MEDK Al CENIE* J

WASHINGTON, D.C. — Stolica kraju w okowach śniegu. (UPI)

Przedstawiciele Polskiej Nauki 
Złożyli Wizytę Papieżowi

W dn. 5 stycznia 1983 r. Ojciec św. 
Jan Paweł II przyjął na audiencji 
profesorów: Aleksandra Geysztora, 
prezesa Polskiej Akademii Nauk i 
Jerzego Kłoczowskiego z Katolickiego 
Uniwersytetu Lubelskiego oraz do­
centów: Irenę Sułowską-Kurasiową i 
Stanisława Kurasia, wydawców I to­
mu “Bullarium Poloniae”.

To monumentalne dzieło powstało 
w ścisłej współpracy nauki polskiej, 
zwłaszcza Instytutu Historii PAN i 
KUL, z zasłużoną Ecole Francaise de 
Rome. Stąd też w audiencji, podczas 
której wręczono Ojcu Świętemu 
pierwszym bardzo starannie opra­
wiony egzemplarz “Bullarium”, 
wzięli udział przedstawiciele Ecole z 
jej wicedyrektorem, Jean Claud Maire- 
Vigueur, na czele.

W dn. 7 stycznia 1983 r., w rzym­
skiej siedzibie “Associazione Pier 
Giorgio Frassati — Amici dell’Univer- 
sita Cattolica di Lublino”, podczas 
towarzyskiego spotkania dużej grupy

Powiązania Gangów 
Przestępczych

Rzym (NYT) — Policja włoska 
odkryła nowe dowody powiązań po­
między gangami przestępczymi we 
Włoszech oraz w Stanach Zjedno­
czonych i Francji. Włoskie minister­
stwo Sprawiedliwości oświadczyło w 
specjalnym komunikacie, że w czasie 
przeprowadzonych niedawno ogólno­
krajowych akcji policja w Turynie 
przejęła ciężarówkę wyładowaną 
bronią pochodzącą z Nowego Yorku.

Magistraty w Rzymie, Mediolanie 
i w innych miastach wydały ponad 
80 nakazów aresztu dla podejrzanych 
o handel narkotykami. Służba celna w 
Turynie oświadczyła, że na przechwy- 
w Turynie oświadczyła, że na prze- 
cony ładunek broni składały się pisto­
lety automatyczne, półautomatyczne 
karabiny oraz rewolwery. Broń ta 
przesłana została przez “rodzinę” z 
amerykańskiego Wschodniego Wy­
brzeża.

Protest 
z Powodu Wizyty 
Księżniczki Diany

Glasgow, Szkocja (UPI) — W 
czwartek, 17 lutego, w urzędzie miej­
skim w Glasgow eksplodował ładu­
nek wybuchowy umieszczony w prze­
syłce listowej. Przesyłka ta była za­
adresowana do lorda mayora Glas­
gow.

Jak oświadczył rzecznik policji, w 
wyniku ekplozji, która spowodowała 
jedynie spalenie się dywanu, nikt nie 
odniósł obrażeń.

Jednocześnie jedna z redakcji pra­
sowych w stolicy Szkocji otrzymała 
list, w którym Szkocka Narodowa 
Armia Wyzwolenia — będąca ugrupo­
waniem nacjonalistycznym przyzna- 
je się do próby dokonania zamachu, 
stwierdzając jednocześnie, że jest to 
protest przeciwko wizycie księżniczki 
Diany w tym mieście.

W liście autorzy zapowiadają do­
konanie dalszych zamachów tego 
typu-__________________

Special for this month 
Our Jewelry Designs 

are unique. Best selections. 
Chains, Charms, beautiful jewel­
ry for all occasions.

Monique’s Fine Jewelry
5 S. WABASH Suite 807

332-3762 

uczonych włoskich, francuskich i pol­
skich dokonano prezentacji tomu.

Spotkanie z ramienia Associazione 
otworzył prof. Gabriele de Rosa z 
Uniwersytetu Rzymskiego, następnie 
zaś prof. Jerzy Kłoczowski przedsta­
wił zawartość tomu i jego znaczenie 
dla nauki polskiej, jak i międzynaro­
dowej.

Na spotkaniu przemawiali: prof. 
Aleksander Geysztor i prof. Georges 
Vallet, dyrektor Ecole Francaise de 
Rome. W zebraniu ponadto brali 
uddział: M. Maccarrone, przewodni­
czący Papieskiej Komisji Historii Po­
równawczej Kościołów, G. Amaldi — 
dyrektor włoskiego Instytutu Medie- 
wistycznego, C. Violante, P. Rabi- 
kauskas i wielu innych.

(Nadesłane przez KUL)

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADA WANIA
ROBERT LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC 1240 KC
Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel
GODZINA SŁONECZNA 

LIDII PUClNSKIEJ 
Stacja WEDC 

7 Dni w Tygodniu 
8:30-9:30 Rano

WCEV GŁOS POLONU 1450AM 
MiGALA COMMUNICATIONS CORP.

Od poniedziałku do Piątku Włącznie 
4:30 do 6:00 Wieczorem

Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA
"POLSKA W MUZYCE 

PIEŚNI I SŁOWIE" 
Stacja WOPA

W Poniedziałek 7-8 Wiecz. 
Od Wtorku do Czwartku Włącznie 

7:30-8 Wiecz.
ADAM GRZEGORZEWSKI 

Kierownik i Zarządca 
Radiowy Program 

APOSTOLSTWA MODLITWY 
POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 

w Chicago
Środa: 9:30 do 10 Wieczór 

Stacja WOPA 1490AM
Niedziela: 7 do 8:30 Rano 

Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ SW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
____ Te!. 588-7476 _____ 

godzina różańcowa
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kornełian Donde OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 89 Rano i 1-2 Po Poł. 

WTAQ 1300 KC
Niedziela 8 9 Rano i 2-3 Po Poł.

CHET GULIŃSKI SHO W 
Stacja WOPA 1490 KC
Sobota 12-1 Niedziela 10-1
Stacja WYŁO 540 KC

Chet Guliński, Dyr. Programów
THE PIEROGI KING 

RADIO POLKA SHOWS 
WOPA 1490 KC

Sobota 1 do 2 Po Poł.
WTAQ 1300 KC

Sobota 3 do 4 Po Poł.
WONX 1590 KC

Niedziela 8 do 9 Rano
"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 

Stacja WOPA 1490 KC
W Każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz. 
Kierownik

BRONISŁA W ZIELIŃSKI 
Anonserzy

PELA GIA / BRONISŁA W 
MfłOZO WIE

Z Bocznej Trybuny Sportowej
- —  ZYGMUNT P. RORIN —

WIDZEW ŁÓDŹ JUŻ CZEKA 
NA LIVERPOOL

Już wkrótce, bo 2 marca rozegra­
ne zostaną pierwsze mecze ćwierćfi­
nałowe europejskich pucharów, a te­
go dnia w Łodzi, w Pucharze Europy, 
Widzew zmierzy się z mistrzem Anglii 
Liverpoolem, który w tym sezonie 
gra znakomicie, wprost nokautując 
rywali.

Piłkarze Liverpoolu w ekstraklasie 
angielskiej mają aż 10-punktową prze­
wagę i nikt nie wątpi, że obronią 
mistrzowski tytuł. Co więcej, w tym 
sezonie mogą pokusić się o podwójną 
premię — zdobyć jednocześnie Pu­
char Anglii, w których to atrakcyj­
nych rozgrywkach są faworytami.

Póki co, w Birmingham odbyła się 
ostatnia odsłona pucharowa poprzed­
niego sezonu o tzw. Superpuchar, w 
której zdobywca Pucharu Europy — 
Aston Villa pokonała triumfatora Pu­
charu Zdobywców Pucharów — Bar­
celonę CF 3:0, gdzie Hiszpanie po 
przegranej nie podali ręki Anglikom.

W Barcelonie Anglicy przegrali 0:1 
i niewiele brakowało, by Hiszpanom 
udało się obronić tę nikłą przewagę 
jednego gola, bowiem pierwszą bram­
kę dla Anglików zdobył Gary Shaw 
dopiero w 79 min. Następne dwie pa- 
dły dopiero w dogrywce, kiedy Hisz­
panie grali nie w ‘11” lecz w .. . “9” 
bowiem z czerwonymi kartkami opuś­
cili boisko Alberto (53 min.) i Marcos 
(110). Potem jeszcze (w 114 min.) 
podobną karę otrzymał Anglik, Allan 
Evans, a nadto sędzia belgijski Alexis 
Ponnet ostrzegł żółtymi kartkami aż 
9 zawodników, w tym 6 Hiszpanów.

Już to samo wskazuje, że mecz 
był niezwykle burzliwy, a chwilami 
wręcz brutalny. Tego zdania byli rów­
nież trenerzy — Tony Barton (Aston 
Villa) i Udo Latek (Barcelona).

• * ♦
OFERTA 

ZE STANÓW ZJEDNOCZONYCH
Polscy pięcioboiści nowocześni in­

tensywnie przygotowują się do sezo­
nu, którego najważniejszą imprezą 
będą mistrzostwa świata w Warenfor- 
fie (3—7 sierpnia). Po niepowodzeniu 
w rzymskich mistrzostwach ub. roku 
polscy reprezentanci pragną w tym 
roku udowodnić, że nadal zaliczają 
się do światowej elity.

Od 27 grudnia do 10 stycznia kadra 
pięcioboistów przebywała na zgrupo­
waniu w Zakopanem, a ostatnio tre­
nowała na obiektach w Warszawie 
i 31 stycznia spotkali się w Drzonko- 
wie, gdzie czeka ich już trening spe­
cjalistyczny.

Janusz Peciak, który miał nogę 
w gipsie i przerwę w przygotowaniach, 
trenował ostatnio normalnie. Dolegli­
wość już niemal minęła — jak podaje 
polska agencja prasowa.

Do Polskiego Związku Pięcioboju 
Nowoczesnego nadeszła ostatnio ofer- 
ra od Federacji USA, która zaprasza 
6 polskich zawodników i 2 trenerów 
na wspólne treningi i starty z amery­
kańskimi pięcioboistami. Wyjazd na­
stąpiłby już 25 lutego, a pobyt trwał­
by 3 tygodnie.

• * *
GÓRSKI JUŻ W GRECJI

Na zaproszenie aktualnego wiceli- 
dera greckiej ekstraklasy, znanego 
ateńskiego klubu AEK, trener piłkar­
ski — Kazimierz Górski odleciał do 
Aten. Czy podpisze tam kontrakt oka- 
że się już wkrótce.

♦ • •

FIBAK PRZEGRAŁ 
W DETROIT

Niepomyślnie wystartował Woj­
ciech Fibak w zimowym finale mist­
rzostw WCT w Detroit. W pierwszym 
meczu rozstawiony z nr 3 Polak prze­
grał z Amerykaninem Billem Scanlo- 
nem 5:7,3:6,6:7. Scanlon miał znacz­
ną przewagę i prowadził w każdym 
secie. Tiebreak wygrał 7:3 prowadząc 
5:0. Było to więc zwycięstwo łatwe.

• ♦ *
Zdaniem “World Tennis Magazine” 

najlepszym tenisistą w 1982 r. był 
Jimmy Connors. Na kolejnych miej­
scach zostali sklasyfikowani: Ivan 
Lendl, John McEnroe, Matts Wilan- 
der, Guillemo Vilas, Vitas Gerulaitis, 
Jose Higueras, Jose-Luis Clerc, Yan­
nick Noah, Gene Mayer.

♦ * *
PODWYŻSZONO STYPENDIA 

DLA SPORTOWCÓW
Przewodniczący Głównego Komite­

tu Kultury Fizycznej i Sportu wydal 
zarządzenie zmieniające zasady przy­
znawania i cofania stypendiów sporto­
wych oraz ich wysokości. Stawki sty­
pendialne dla sportowców objętych 
tym systemem podniesione zostały o 
50 procent we wszystkich grupach.

Najwyższe stypendia przyznawane 
zawodnikom posiadającym mistrzow­
ską klasę międzynarodową wynoszą 

obecnie 18 tys. zł. Odpowiedniemu 
zwiększeniu uległy środki finansowe 
wypłacane przez kluby sportowe na 
poczet stypendiów dla zawodników 
dyscyplin zespołowych.

Zwiększono również liczbę dyscyp­
lin korzystających z pomocy stypen­
dialnej, uwzględniając zawodników 
szachów sportowych, którzy dotych­
czas nie byli objęci systemem stypen­
dialnym.

Zarządzenie weszło w życie z mocą 
obowiązującą od dnia 1 stycznia 1983 
roku — podaje polska agencja praso­
wa.

• • • 
SPORTOWE 

INDYWIDUALNOŚCI ROKU" 
Ostatnio w Polskim Radio w War­

szawie odbyła się uroczystość wrę­
czenia nagród laureatom plebiscytu 
na “Sportowe indywidualności roku”. 
Był to pierwszy plebiscyt polskiego 
radia.

Nagrody otrzymali: Stanisława 
Czech-Walczakowa, Piotr Mandra, 
Waldemar Marszałek i Antoni Piech- 
niczek. Mandra jest ciężarowcem i 
otrzymał nagrodę za debiut, jakiego 
już dawno nie było w polskim sporcie. 
Marszałek — za wybitne zasługi w 
sporcie motorowym i niezwykły hart 
ducha. Piechniczek — za wysokie u- 
miejętności szkoleniowe i stworzenie 
drużyny piłkarskiej, która niespodzie­
wanie odniosła tak wielkie zasługi 
na piłkarskich mistrzostwach świata. 
Stan. Czech-Walczakowa to starsza 
siostra Bronisława Czecha, znakomi­
tego narciarza zamordowanego w 
Oświęcimiu. Postanowiła stworzyć 
muzeum poświęcone pamięci brata.

Mimo różnych trudności wykupiła 
z własnych środków dwie izby w do­
mu Czechów w których zgromadziła 
liczne pamiątki związane z sukcesami 
sportowymi Bronisława. Była także 
wybitną działaczką najstarszego za­
kopiańskiego klubu SN PTT. Siostra 
Bronisława liczy dziś 80 lat.

Nagrody przyznawane będą corocz­
nie i będą je mogli otrzymywać tre­
nerzy, lekarze, sędziowie, nauczyciele 
i naukowcy oraz — oczywiście — 
sportowcy.

♦ * ♦
NIEPRZYGOTOWANI 
PIĘŚCIARZE POLSCY

W Goeteborgu, Szwecja odbył się 
ostatnio międzynarodowy mecz bok­
serski między reprezentacją tego mia­
sta a reprezentacją Poznania. Szwe­
dzi wygrali 10:8. Ani jeden z pięś­
ciarzy zespołu Poznania, którzy walki 
przegrali — nie wytrzymał 3 rund. 
Dwóch nawet przegrało swe walki już 
w pierwszej rundzie.

♦ • *
SŁABY WYSTĘP 

MŁODYCH PIŁKARZY POLSKICH
Yi Nicei, Francja zakończył się o- 

statnio międzynarodowy turniej pił­
karski juniorów do lat 17. W finało­
wym spotkaniu Węgry wygrały rzu­
tami karnymi 3:0 z Belgią, gdyż w 
regulaminowym czasie wynik bramiał 
1:1.

W meczu o trzecie miejsce Francja 
pokonała Włochy 2:0, a w spotkaniu 
o piąte miejsce Polska zremisowała 
z Izraelem 1:1, a w rzutach karnych 
przegrała 5:6.

♦ * *
ZGON HOKEISTY BROMOWICZA

W dniu 30-go grudnia zmarł tra­
gicznie Henryk Bromowicz, trzykrotny 
olimpijczyk i 54-krotny reprezentant 
Polski w hokeju na lodzie. Był on 
członkiem GKS Giszowiec i CWKS 
Legia Warszawa.

♦ * ♦

ZWYCIĘSTWO POLSKICH 
PIŁKARZY W BANGKOKU

Reprezentacja Polski juniorów do 
lat 20 rozegrała w Bangkoku swój 
pierwszy mecz. Na międzynarodo­
wym turnieju Polacy wygrab z Oma­
nem 1:0 (1:0). Bramkę w 29 min. 
zdobył Janusz Dobrowolski. W turnie­
ju bierze udział 11 drużyn z 10 kra­
jów.

* * ♦

MISTRZOWIE 
RZUTÓW KARNYCH

Rudi Kargus, bramkarz zachodnio- 
niemieckiej drużyny FC Norymber­
ga, popisał się ostatnio w pojedynku 
z zespołem Kaiserlautem obronie­
niem rzutu karnego. Nie byłoby w 
tym nic nadzwyczajnego, wypadki ta­
kie zdarzają się przecież na wszyst­
kich stadionach świata, gdyby nie 
fakt, iż kamy obroniony przez Krgusa 
był już dwunastym w Ugowych po­
jedynkach.

W niemieckiej Bundesbdze Kargus 
znajduje się pod tym względem na 
trzecim miejscu. Prowadzi Nigbur, 
który obronił już 17 rzutów karnych, 
a na drugim miejscu jest słynny Schu­
macher. Ten ostatni obronił trzynaście 
strzałów.
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“AWAC” OPEC Planuje
Zostaną Zestrzelone

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
w egipskiej przestrzeni powietrznej”.

Agencja dodała, że obecność “szpie­
gowskich samolotów amerykańskich” 
w tym rejonie świata doprowadziła 
do wzrostu napięcia, które sprowa­
dza zainteresowane strony na kra­
wędź wojny”.

Tymczasem, wczoraj Sudan oskar­
żył Libię o dalsze gromadzenie my­
śliwców, sprzętu pancernego i oddzia­
łów wojskowych w pobliżu północno- 
zachodniej granicy stykającej się z 
terytorium sudańskim.+

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, śp.

Walter Tekie/ak
Weteran Armii Polskiej 

Członek Koła Nr 15 SPI i Gr. 736 
ZNP, nagle pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Sw. Sakra­
mentami, dnia 20 lutego 1983 roku, 
nad ranem, przeżywszy lat 68.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
od godziny 2-ej po południu do 
9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 23-go lutego, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego, 
pnr. 4901 S. Archer Ave., do ko­
ścioła Sw. Brunona (Msza św. o 
godz. 10-ej rano), a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego, na parcelę familijną. 

. Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i zna­
jomych, w ciężkim żalu pogrą­
żeni:

Gertruda (z domu Matulewski), 
żona; Stanley, syn; Barbara (Pe­
ter) Skrzypczynski i Christine, 
córki i zięć; Sonia i Peter, wnucz­
ka i wnuk; oraz rodzina w Pol­
sce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Szykowny Funeral Home. 
Telefon: 735-7521.

Rzecznik tamtejszego rządu powie­
dział, że sudańskie oddziały zbrojne 
bacznie obserwują libijskie ruchy i 
są przygotowane do odparcia wszel­
kich posunięć zagrażających bezpie­
czeństwu Sudanu. Rzecznik zaprze­
czył również pogłoskom o domnie­
manym spisku przeciwko prez. Ni- 
meiri. Doniesienia na ten temat 
rozchodzą się od ubiegłotygodniowe- 
go aresztowania rebeliantów cieszą­
cych się poparciem Libii.

Przedstawiciele rządów egipskiego 
i amerykańskiego uważają, że libij­
skie zagrożenie przeciw pro-amery- 
kańskiemu rządowi prez. Nimeiri 
zmalało. Nieco inne zdanie w tej 
sprawie ma rząd sudański, który pod­
kreśla gramadzenie sił libijskich w 
pobliżu wspólnej granicy i koniecz­
ność utrzymania swych wojsk w tym 
rejonie w stanie pogotowia.

Rzecznik rządu sudańskiego wyja­
śnił również, że wśród aresztowa­
nych rebeliantów znaleźli się człon­
kowie tzw. sudańskiego komitetu re­
wolucyjnego, którzy po treningu w Li­
bii, zostali przeszmuglowani z powro­
tem do kraju.

Części Skradzionych 
Samochodów Znaleziono 
w Publicznych Schowkach

Policja z Oak Lawn, postępując po 
śladach w związku z wykryciem koła 
handlarzy, którzy sprzedawali części 
kradzionych luksusowych samocho­
dów, natrafiła na duży schowek pu­
bliczny przy 9207 S. Cicero, w którym 
znaleziono różnego typu części ele­
ganckich samochodów (nie było tylko 
ram i motorów). Policja podaje, że 
samochody skradzione pocięto na czę­
ści w Oak Lawn i części te przewie­
ziono do Chicago. Policja poszukuje 
osoby, która wynajmowała ten scho­
wek, ponieważ stwierdzono, że na­
zwiska 3 osób, które wydzierżawiły 
schowek, są fałszywe.

Władysław Tekiełak
Członek Koła SPK 15, zmarł nagle 19-go lutego 1983 roku.

Pożegnanie zmarłego Kolegi odbędzie się dziś, we wtorek, 22-go 
lutego o godzinie 7:30 wieczorem w Szykowny Funeral Home, 4901 
Archer Ave.

Rodzinie przesyłamy słowa serdecznego współczucia,

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec i dziadek nasza, śp.

ZARZĄD KOŁA SPK 15

Jan Czuma
po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 19-go lutego 1983 roku, o godzinie 12-ej w południe 
w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23-go lutego, o godzinie 9:15 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 6000 Milwaukee Ave., do kościoła 
św. Władysława, a stamtąd na cmentarz Maryhill na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Krystyna, żona; Teodor (Arlene), Zygmunt, Jan (Beth) i Krystyna, 
dzieci; Kimberli i Charise, wnuczki; wraz z całą rodziną.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
i iż najukochańsza matka, babcia, prababcia nasza i praprabacia moja, śp.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 
telefon 774-4100.

Rose Ziebka
(z domu Rzeszutko)

(żona śp. Mark, matka śp. Lillian Bartel, śp. Joseph i śp. Stanley, 
teściowa śp. Lucielle i śp. Margaret)

Członkini wielu organizacji kościelnych i społecznych, po długiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 20-go 
lutego 1983 roku, o godzinie 9:30 wieczorem, przeżywszy 96 lat.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 23-go lutego, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego Skaja Funeral Home pnr. 3656 W. Belmont 
Ave., do kościoła św. Wacława, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

William (Joan), Chester (Judy), Bernard, Edward (Dolores), Eugene 
(Marilynn), Raymond Bartel i Helene Ziebka, synowie, synowe i zięć; 
19 wnucząt; 26 prawnucząt i 1 praprawnucze; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Skaja Funeral Home, telefon 539-1376.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy mąż mój, ojciec i dziadek nasz, śp.

Henryk Kanabus
po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 18-go lutego 1983 roku, w starszym wieku.

Pogrzeb odbył się w poniedziałek, dnia 21-gó lutego o godzinie 
10-ej rano, z Demnicki Funeral Home, pnr. 3630 W. George ul., do 
kościoła św. Jacka, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę 
familijną.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Maria (z domu Drozdowska), żona; Teresa z mężem Ronald Burch­

field, Krystyna z mężem Ronald Krapa, Barbara i Henryk, córki,, 
syn i zięciowie; 8 wnucząt; oraz rodzina w Polsce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmował się: Ryszard J. Demnicki, telefon 772-6630.

Obniżyć Cenę Ropy
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

ską — największego na świecie pro­
ducenta ropy naftowej — oraz przez 
kraje sojusznicze bez wątpienia musi 
doprowadzić do podobnych reakcji 
wśród innych producentów ropy.

Jak do tej pory nie wiadomo w jaki 
sposób na te decyzje zareaguje OPEC 
— organizacja eksporterów ropy 
naftowej, która jak do tej pory sta­
rała się zapobiec obniżkom cen i 
wywołania tzw. “wojny cen”.

W obecnej sytuacji nadprodukcji 
ropy wszelkie tego typu reakcje 
prowadzące do zdecydowanych obni­
żek cen przyniosłyby oczywiście ko­
rzyści konsumentom ropy w Stanach 
Zjednoczonych, bowiem wszelka re­
dukcja o $1 na baryłce ropy nafto­
wej daje 2 i półcentową obniżkę ceny 
za galon na stacji benzynowej w USA.

Z drugiej strony zdecydowane re­
dukcje cen ropy naftowej dotknęłyby 
przede wszystkim producentów ropy 
naftowej z Trzeciego Świata, które 
eksportem ropy spłacają swoje duże 
zadłużenia w bankach zachodnich.

Odpowiadając na rozszerzającą się 
“wojną naftową” Meksyk oświad­
czył, że w tym tygodniu ogłosi ob­
niżkę ceny produkowanej przez siebie 
ropy.

Jak już podawaliśmy, w zeszłym

tygodniu Wielka Brytania i Norwegia 
podjęły decyzję zredukowania ceny 
baryłki ropy do $30.50. Za tą decyzją 
również Nigeria obniżyła cenę pro­
dukowanej przez siebie ropy do iden­
tycznego poziomu.

Państwowa saudyjska agencja pra­
sowa podała, że ministrowie prze­
mysłu naftowego z Kuwejtu, Iraku, 
Kataru i Zjednoczonych Emiratów 
Arabskich spotkali się pod przewod­
nictwem ministra przemysłu nafto­
wego z Arabii Saudyjskiej Ahmeda 
Żaki Yamani na specjalnej sesji przy 
drzwiach zamkniętych. Ministrowie 
spotkali się w ścisłym gronie bez 
udziału doradców —oczekuje się, że 
do rozmów dołączą w środę mini­
strowie z dwu pozostałych krajów 
OPEC — Wenezueli i Indonezji. Wcze­
śniej z kół rządowych tych dwu kra­
jów podano, że nie zamierza się tam 
podejmować niezależnej decyzji.

Obecna cena ropy naftowej ofero­
wanej przez kraje OPEC wynosi 
$34 za baryłkę — jak oświadczył 
minister przemysłu naftowego z Zjed­
noczonych Emiratów Arabskich — 
właśnie niedawno rozpoczęta kon­
ferencja będzie miała na celu “Pod­
jęcie kroków, które pozwolą zabez­
pieczyć interesy naszych krajów i 
wzmocnić nasze rynki”.

Dwa Nowe Luksusowe Kina 
Powstaną Przy Lincoln Ave.

Jak podaje Sun-Times dwa nowe 
kina, w których wyświetlane będą 
filmy, które nigdy przedtem nie były 
wyświetlane gdzie indziej, powstaną 
przy ulicy Lincoln. Kina te będą 
nazywały się Ritz i Roxy i zbudowane 
będą na placu przylegającym do 
cukierni Vie de France. Przewiduje 
się, że otwarcie ich nastąpi latem 
tego roku.

Kina te przylegać będą również do 
kina Biograph, którego kierownikiem 
jest Larry Edward, również wła- 
ściel obydwu budynków (w którym 
znajduje się kino Biograph i cukier­
nia). Jedno z kin będzie miało 300 
miejsc, a drugie około 200. Obydwa 
jak twierdzi Edwards będą bardzo 
eleganckimi kinami. Otwarcie ich, 
jeśli nie zajdą przeszkody, przewidy­
wane jest w czerwcu. Właściciel pla­
nuje wyświetlanie w nich wyłącznie 
komedii francuskich, jeśli zajdzie 
potrzeba będzie się w nich wyświet­
lało również te filmy które wyświetla 
się w Biograph, ponieważ czasami 
w Biograph jest zbyt duża ilość wi­
dzów i kino nie jest w stanie zado­
wolić wszystkich. Biograph posiada 
950 miejsc.

Edwards ze swoją żoną zarządza 
kinem Biograph od 8 lat. Przedtem 
było to kino wyświetlające przeciętne 
filmy. Edwards przez wprowadzenie 
specjalnego repertuaru filmów nie 
tylko przyczynił się do wzrostu war­
tości tego kina, ale również ożywił 
całą dzielnicę. Powstało w sąsiedz­
twie szereg innych kin, klubów mu­
zycznych i restauracji.

Edwards zdecydował się na zbudo­
wanie nowych kin dwa miesiące te­
mu, kiedy dowiedział się, że Chicago 
M & R Amusement Co. podpisało 
umowę na zarządzanie dwoma kina­
mi przy Michigan Ave., w których 
wyświetlać się będzie tylko premiery 
filmów. M & R przebudowało dawne 
stare kina Sudebaker i World Play­
house na Fine Arts I i II. W okresie 
Bożego Narodzenia wyświetlano tam 
film “Moonlightime”, którego pre­
miera stała się chyba największym 
sukcesem na terenie Ameryki. M & R+

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz i brat mój, śp.

Stanisław J.
Pustelnik

nagle, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 
17-go lutego 1983 roku, w średnim 
wieku.

Pogrzeb odbył się w poniedzia­
łek, dnia 21-go lutego, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego 
pnr. 5253 W. Fullerton Ave., do ko­
ścioła św. Stanisława B. i M. (Msza 
św. o 10-ej), a stamtąd na cmen­
tarz św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Rosalia (z domu Czesak), żona; 

Bogdan, Józef, Marla, Jan.Cynthia 
i Edward, dzieci; Stefania, siostra 
w Polsce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi: Poterek,
Telefon 237-6400.

oraz Edwardsa określa się jako naj­
większych rywali.

W końcu lat 1970 tylko trzy kina 
w Chicago specjalizowały się w wy­
świetlaniu filmów zagranicznych, o 
wielkich walorach artystycznych.

Jednakże budynek gdzie znajdowało 
się kino Cinema został zburzony i 
powstał tam nowy sklep. Carnegie 
zmieniło repertuar wyświetlanych fil­
mów. Wobec tego wyłączny monopol 
na wyświetlanie filmów zagranicz­
nych pozostał przy Biograph, do 
czasu kiedy M & R nie objęło kierow­
nictwa kina Sandburg w roku 1981.

Edwards podaje, że Biograph Inter­
national, która obecnie została na­
zwana kompanią filmową uzyskała 
prawo wyświetlania po raz pierwszy 
na terenie Stanów filmu Bertranda 
Tavernier “Coup de Tourchon”, fil­
mu francuskiego, który otrzymał no­
minację do nagrody Oscara jako 
jeden z najlepszych filmów zagra­
nicznych.

Wybuch w Gmachu 
Rządowym Afryki Połudn.
Bloemfontein, Afryka Połudn. 

(UPI) — Dziś nad ranem nastąpił 
wybuch w budynku federalnym Afry­
ki Południowej. 86 osób zostało zranio­
nych, w tej liczbie pięć poważnie. 
Przypuszcza się, że eksplozja spowo­
dowana została przez partyzantów 
spod znaku Afrykańskiego Kongresu 
Narodowego.

Wybuch miał miejsce w stolicy je­
dnej z prowincji połudn. afrykań­
skich, w położonym w odległości 200 
mil na południe od Johannesburga, 
mieście Bloemfontein. Bomba wy­
buchła w toalecie gmachu rządowego.

Rzecznik rządu oświadczył, że wła­
dze podejrzewają o spowodowanie 
wybuchu partyzantów spod znaku 
Afrykańskiego Kongresu Narodowe­
go, organizacji, która dąży do obale­
nia złożonego z białej mniejszości 
rządu Afryki Połudn.

W ubiegłym miesiącu partyzanci 
podłożyli bombę pod most kolejowy 
w tym samym mieście.

Sowieckie Kłamstwo
Londyn (D.P.) — Przywódca Kam- 

puczy ks. Narodom Sihanouk określił 
sowieckiego wiceministra spraw za­
granicznych Kapicę jako “nowego 
von Ribbentropa, który bezwstydnie 
fałszuje historię”. Atak Sihanouka 
na Kapicę spowodowany został oskar­
żeniem wiecem, sowieckiego, które 
zarzuca przywódcy Kampuczy “łą­
czenie się z mordercami” przez utrzy­
mywanie stosunków z Khmer Rouge. 
Sihanouk oświadczył, że z chwilą ob­
jęcia władzy przez Khmer Rouge 
w Phnom Penh w kwietniu 1975 r. 
zrzekł się przywództwa w Kampu­
czy. Natomiast Sowiety przez cały 
czas utrzymywały z nimi stosunki 
dyplomatyczne i “nigdy nie omiesz­
kały posyłać oficjalnych życzeń rzą­
dowi Khmer Rouge”.

Sowiety nie uznają teraz Khmer 
Rouge i popierają marionetkowy rząd 
stworzony przez Wietnam w celu opa­
nowania Kampuczy. Sihanouk połą­
czył obecnie nowe siły z Khmer Rouge 
w obronie swej ojczyzny.

Emilia Napieralska
11 lutego 1943 r. w Hinsdale, Bl. 

zmarła Emilia A. Napieraska, jedna 
z największych działaczek polonij­
nych, która wybitnie przyczyniała się 
do “Czynu Zbrojnego Polonii” pod­
czas Pierwszej Wojny Światowej. 
Napieralska była przez wiele lat pre­
zeską Związku Polek. Dzięki niej w 
budynku Związku Polek otwarto 
pierwsze biuro werbunkowe do woj­
ska polskiego. Po wojnie w domu Zw. 
Polek, dzięki Napieralskiej, znalazł 
schronienie zarząd Stow. Weteranów 
Armii Polskiej. Napieralska urodziła 
się w Chicago w 1882 r. “Dziennik 
Związkowy” w dniu pogrzebu uczcił 
ją artykułem redakcyjnym, w którym 
pisał:
“Nad Trumną Dzielnej Polki”...

Jeśli kiedy trzeba przystanąć w co­
dziennym kołowrocie życia i łzę gorą­

cą uronić, to chyba dziś nad otwartą 
jeszcze trumną śp. Emilii A. Napie­
ralskiej, tej dzielnej i niepospolitej 
pracownicy narodowej i społecznej, 
której pamięć i czcigodne imię po­
zostaną na długo z nami.

Nie chce się wierzyć, że “Emilcia” 
Napieralska odeszła od nas, że gorące 
jej i tak zawsze czułe na cudzą nie­
dolę serce, choć ostatnio mocno zra­
nione, przestało już bić dla Polski i 
dla narodu polskiego. Nasza “Emil­
cia,” jak ją często między sobą nazy­
wano, ta naprzód zdolna Sekretarka 
Generalna Związku Polek w Amery­
ce, a potem długoletnia i wysoce

----------------y -....-............................— .

Zginął w Wypadku 
Lotniczym

32-letni James F. O’Grady z Bart­
lett zginął w katastrofie samolotu, 
która wydarzyła się w powiecie Grand 
w południowo-wschodniej części stanu 
Utah. W wypadku zginął również pi­
lot samolotu Charles Galbraith z Co­
lorado. Samolot wiózł 800 funtów ma­
rihuany, wartości $1.2 min. Szeryf 
z powiatu Grand stwierdza, że w 
ubiegłym roku również rozbił się tam 
samolot wiozący narkotyki, jednakże 
pilot samolotu wyszedł cało z kata­
strofy i ulotnił się. Policja z Bartlett 
podaje, że O’Grady nie był zamie­
szany w handel narkotykami, był 
jednak pasażerem tego samolotu.

Mianowany 
Na Członka Komisji

W poniedziałek prawnik z Elmhurst 
został mianowany na jedno z trzech 
miejsc w Du Page County Sheriff’s 
Merit Commissin. Członkowie trzy­
osobowej rady zrezygnowali z zaj­
mowanych stanowisk w ubiegłym 
miesiącu. Francis Faris jest wspól­
nikiem spółki adwokackiej stanowe­
go rep. Lee Daniels (R.-Elmhurst). 
należy on do partii republikańskiej.

Zawalił Się Dom
W czwartek przy 4760 S. St. Law­

rence Ave. runął stojący tam, opusz­
czony dom. Był to budynek przezna­
czony do rozbiórki. Przypuszcza się, 
iż zawalił się dlatego, że nieznani 
ludzie zaczęli wyjmować ze ścian tego 
domu cegły, nadwyrężając budynek. 

zasłużona dla rozwoju tej pięknej i 
wielkiej Organizacji Polek amery­
kańskich Prezeska, która choć może 
w niepolskich, ale w duchu polskim 
wychowana kołach, oddała się tak 
na służbę nie tylko swej organizacji, 
ale co ważniejsze wielkiej Sprawy 
Polskiej w czasach dla Polski naj­
trudniejszych i najważniejszych, dziś 
już zamknęła oczy na zawsze i prze­
stała się troskać o sprawy codzienne­
go życia.

Dziś stoi u stóp Tronu, aby otrzy­
mać nagrodę wieczną ze swe prace i 
trudy życia doczesnego. — Sprawie­
dliwa Opatrzność weźmie na szalę 
jej wielkie zabiegi w czasie ostatniej 
wojny; zważy jej nieustanną pracę i 
wysiłki w Wydziale Narodowym, któ­
rego przecie tak gorącą i tak czynną 
była członkinią; przypomni jej te 
wielkie poświęcenia, jakich nie żało­
wała w czasie tworzenia Armii Pol­
skiej tu w Ameryce, która pod jej 
skrzydłami opiekuńczymi, w Domu 
Związku Polek, rozpoczęła w Chicago 
swoje prace rekrutacyjne; nie za­
pomni jej Opatrzność tego, jak czule 
i serdecznie, a zawsze hojnie żegnała 
odjeżdżających na bój naszych Ochot­
ników i zważy dobrze wszystkie jej 
inne zasługi i piękne usiłowania, jakie 
położyła, broniąc wszędzie i zawsze 
imienia i godności Polaków, których 
chci&ła widzieć wysoko i zawsze im 
w tern dopomóc chciała i umiała. ...

A jeśli wszystkie jej zasługi i wielkie 
prace, z których do niedawna była 
znana i słynęła, zostaną złożone na 
szali Sprawiedliwości, to przeważą i 
to w wielki sposób te może małe nie­
dokładności i kobiece słabości, od któ­
rych żadna nie jest wolna.

To też stojąc dziś nad trumną tej 
wielkiej, zaiste Polki, która za mło­
dych swych lat poświęciła wszystko, 
co miała dla dobra naszego tu społe­
czeństwa, oraz dla podniesienia imie­
nia polskiego tu w Ameryce, a w cza­
sach wojennych przyczyniła się tak 
wielce i radą dobrą i pracą serdeczną 
dla urzeczywistnienia marzeń na­
szych o Odrodzeniu Polski, którą wi­
działa na własne oczy i to w czasach 
walk o jej granice, gdy spieszyła tak 
rączo do obozów Armii Polskiej tam 
w Polsce, by się witać ze “swymi 
chłopcami z Ameryki,” jak mówiła, 
nie możemy z żalu po niej nie uronić 
gorącej łzy i rzewnie prosić Stwórcy, 
by wynagrodził jej trudy i dal jej 
wieczne spoczywanie.

Tak, Emilia Napieralska odeszła, 
ale pamięć o niej i jej dzieła za życia 
będą żyć po wieki i będą sławione 
przez tych, co ją znali, szanowali i 
należycie cenili.

“Non omnis moriar....”

Zmarł Sprawca 
Wypadku 

Samochodowego 
Podano do wiadomości, że zmarł 

Dennis Janas, kierowca, który 31 
stycznia br. spowodował wypadek 
drogowy, w którym zginęła cztero­
osobowa rodzina Adams. Janas do­
znał poważnych obrażeń i jak twier­
dzą lekarze, nie udało się utrzymać 
go przy życiu.

Sprawa Janasa nabrała szczegól­
nego rozgłosu dlatego, że okazało się, 
iż jest epileptykiem i w momencie, 
kiedy wjechał na samochód rodziny 
Adamsów, doznał ataku epileptyczne­
go.

Postrzelił Siebie i Żonę
Chan-Thamany Luang-Khoth, lat 

33, emigrant z Laosu, postrzelił swoją 
żonę, 31-letnią Chumse Luang-Khoth 
oraz siebie. Obydwoje znajdują się 
w szpitalu w krytycznym stanie zdro­
wia.

Rodzina Policheri, która sponsoro­
wała pobyt w Ameryce małżeństwa 
Khoth i ich trojga dzieci, stwierdza 
że małżeństwo zamierzało się ro­
zwieść, ponieważ Luang-Khoth mal­
tretował żonę.

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść z czasów brutalnego napadu 

Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta zaczerpnięta została ze 
źródłowych materiałów dotyczących kampanii polskiej z pamiętników 
uczestników walk i wydarzeń oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy Pomian, 
który ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów opisuje najpierw 
działalność szpiegowską i dywersyjną Niemców zamieszkałych w Polsce, 
następnie szaleńczo bohaterskie walki z nieprzyjacielem nad Brdą. 
Wisłą i Bzurą, diabelsko podstępne prowadzenie przez Niemców wojny, 
wreszcie masowe mordy ludności cywilnej i wywożenie tej do Niemiec.

Książka w ładnej, mocnej oprawie płóciennej ę Ann 
INWETARZOWA WYPRZEDAŻ OBECNIE * yuu 
(Kosztowała poprzednio $2.50) mb

Zamówienia wraz z należnością nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave. 
Chicago, BI. 60646

C.O.D. NIE WYSYŁAMY.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 22 LUTEGO (FEBRUARY 22), 1983

Polish National Alliance
Bowling League

TEAM No.
Just One More............................. 10
Camel Jockies............................. 1
Yankees....................................... 7
Cabaret....................................... 6
Moskal Caterers......................... 3
Picikis......................................... 9
Eagles......................................... 8
PNA Sports................................ 4
Central Paint............................... 5
PNA #1......................................... 2

Hep. Won Lost Pet. Scratch
112 45% 26% .632 30194

54 40% 31% .563 34678
118 38 34 .528 29973
98 37% 34% .521 30641
94 37 35 .514 31578

132 34 38 .472 28872
106 33% 38% .465 30465

69 32 40 .444 32488
111 32 40 .444 31577
114 30 42 .417 27556

TEAM HIGH SERIES
Central Paint................................ 1866
Eagles........................................... 1794
Just One More............................... 1779

TEAM HIGH GAME
Just One More................................. 683
Yankees........................................... 656
Picikis............................................. 654

MEN HIGH SERIES
R. Kołakowski.............................. 747
E. Eid............................................. 669
V. Modliński.................................. 668

MEN HIGH GAME
T. Piwowarczyk........................... 284
B. Jadach............. ...................... 266
B. Jaskold...................................... 262

WOMEN HIGH SERIES
L. Tyburski.................................. 704
H. Dudek....................................... 627
A. Kołakowski.............................. 627

WOMEN HIGH GAME
W. Juda......................................... 263
L. Tyburski.................................. 246
J. Oskorep.................................... 238

She’s 24" Tall!

7555

T H TP G Ave.
B. Jaskold....... 3 0 11995 66 181.49
W. Kuta............. 6 6 12464 72 173.8
R. Linker......... 1 8 12351 72 171.39
R. Kołakowski. 5 15 10876 66 164.52
W. Sokołowski.. 7 17 11718 72 162.54
T. Piwowarczyk 9 18 11625 72 161.33
S. Pilch............. 8 18 11592 72 161.0
J. Gajda........... 4 19 11074 69 160.34
M.Dabrowski.. 4 19 3860 24 160.20
B.Jadach......... 10 20 11392 72 158.16
E. Eid.............. 1 23 11167 72 155.7
L. Tyburski.... 1 23 11160 72 155.0
T Dudek ......... 2 24 10175 66 154.11
S. Fudala......... 8 28 9000 60 150.0
L. Maloney.... 6 30 9514 64 148.42
U. Dąbrowski.. 4 31 10633 72 147.49
C. Stankiewicz. 2 36 9841 69 142.43
E. Cann............. 3 40 9500 69 137.47
W. Juda............. 7 40 9887 72 137.23
V. Modliński... 10 41 9406 69 136.22
M.Cikowski.... 9 42 9775 72 135.55
A. Kołakowski. 5 48 9316 72 129.28
S. Rygiel......... 5 48 779 6 129.5
J. Oskorep....... 10 51 9074 72 126.2
A. Mazewski... 2 54 4830 39 123.33
E. Dziewulski.. 3 54 7752 63 123.3
H. Dudek......... 8 60 7698 66 116.42
T. Jadach......... 7 61 7959 69 115.24
P. Komorowski. 6 62 2753 24 114.17
S. Kistler......... 9 72 7197 69 104.21

Registration Open 
For Tennis Lessons 

At McFetridge
Registration for tennis lessons will 

be open at McFetridge Sports Center, 
3843 N. California Ave., on Monday, 
February 21 and continue until the 
classes are filled.

Registration hours are from 8 a.m. 
to 8 p.m. daily including weekends. 
All registrations must be made in 
person.

Classes will begin the week of 
March 14 and class schedules may 
be obtained at registration. Lessons 
are for one hour’s duration, once a 
week for eight weeks, and the fees 
are:
Juniors 6-17 years $15.00; Adult Be­
ginners, 18 and older $25.00; Adult 
Advanced Beginners $30.00; Adult In­
termediates $35.00; Competitive In­
struction $40.00.

6^
For further information call —

478-0210 and ask for “Tennis.”

Thrill a small child with this 
storybook doll. Fun to make!

Her ribbon-beaded dress and 
pantaloons have "Little Women" 
charm. Start a collection with 
her. Pattern 7555: crochet direc­
tions for 24 inch doll and her 
outfit.
$2.50 for each pattern. Add 
50C each pattern for postage 
and handling Send to: 

Alice Brooks
Needlecraft Dept. 263

Polish Daily Zgoda

Figure Skating Classes 
At McFetridge

Registration for figure skating 
classes at the McFetridge Sports Cen­
ter, 3843 N. California Ave., will be 
held Monday and Tuesday, Feb. 21 
and 22 from 4 to 8 p.m., announced 
Bonnie Jean, director of figure skat­
ing at the Center. Classes begin 
March 28.

Box 163, Old Chelsea Sta., 
New York, NY 10113. Print 
Name, Address, Zip, Pattern 
Number.

Yes! I want to see more crafts, send 
me your new 1983 NEEDLECRAFT 
CATALOG. 150 designs, 3 free 
patterns. Only $1.50
ALL CRAFT BOOKS. .$2.00 each 
All Books and Catalog-add 50C 
each for postage and handling. 
135-Dolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
131-Add a Block Quilts 
129-Quick ’n’ Easy Transfers 
128-Envelope Patchwork Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
121-Pillow Show-Offs 
118-Crochet with Squares 
117-Easy Art of Needlepoint 
114-Complete Afghans 
112-Prize Afghans 
Ill-Easy Art of Hairpin Crochet 
110-16 Jiffy Rugs 
108-lnstant Macrame 
107-lnstant Sewing 
106-lnstant Fashion 
104-lnstant Money 
103-15 Quilts for Today

Classes are offered for beginner 
(basic) intermediate levels in age 
groups ranging from 3% to senior 
citizens. There is also instruction for 
advanced levels.

The registration fee is $35.00 for 
all levels except the advanced, which 
is $45.00.

Complete information regarding 
times, classes and days may be 
obtained by calling McFetridge 
Sports Center at 478-0210.

March of 
Dimes 

SAVES BABIES

HELP FIGHT 
BIRTH DEFECTS

NOWY KALENDARZ I
Zwyczajem lat ubiegłych — wyszedł już z druku 

nowy KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1983. Wy­
dawnictwo to z każdym rokiem ulepsza swoją treść, 
dostosowując ją do bieżących potrzeb członków ZNP ) 
i całej Polonii w świecie.

Kalendarz Związkowy na rok 1983, posiada bogatą 
treść informacyjną i powieściową, przeplataną zdrowym Ł 
humorem i ozdobioną licznymi ilustracjami. Posiada on ; 
szczególnie ważne informacje dla osób starających się 
o obywatelstwo amerykańskie.

Kalendarz Związkowy w cenie $6.75 z przesyłką i 
można zamawiać w Administracji Dziennika Związko­
wego. Zamówienia wraz z należnością w czekach lub 
money orderach należy kierować do: '

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, IL 60646

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMY

TEL AVIV, IZRAEL. — Ariel Sharon w towarzystwie żony 
Liii, w drodze na spotkanie z izraelskimi prawnikami, po 
złożeniu rezygnacji ze stanowiska ministra obrony. (UPI)

<11

Odwrót 
z Drogi 

Do Socjalizmu 
(UPI) — Państwa basenu oceanu 

Indyjskiego — Seszele, Mauritius i 
Madagaskar stopniowo porzucają mark­
sistowską drogę rozwoju wznawiając 
stosunki z Zachodem.

Pomimo ciągłego udziału w głoso­
waniach w ONZ po stronie Związku 
Sowieckiego oraz radykalnych wypo- 
wiezi na forum Organizacji Jedności 
Afrykańskiej — wymienione powyżej 
państwa wyspiarskie nie chcą być 
dłużej uznawane za “czerwone” i po­
szukują współpracy z Zachodem jako 
korzystnej gospodarczo.

Przejście tych państw ze stylu 
komunistycznej retoryki do pragma­
tyzmu może mieć duży wpływ na dal­
sze losy walki pomiędzy Stanami 
Zjednoczonymi i Związkiem Sowiec­
kim o dominację w rejonie oceanu 
Indyjskiego, stanowiącego bramę do 
bliskowschodniego “raju naftowego”.

Mająca miejsce w połowie stycznia 
wizyta na Madagaskarze zastępcy se­
kretarza stanu d/s Afryki Chestera 
Crockera dowiodła, że prezydent Di­
dier Ratsirak zamierza wznowić 
stosunki pomiędzy obydwoma kra­
jami.

Stany Zjednoczone podniosły także 
stosunki dyplomatyczne z Seszelami 
do rangi ambasadora pomimo, że od 
czasu puczu wojskowego w 1977 roku 
państwo to znajdowało się na tzw. 
“drodze do socjalizmu”.

Zmiana kierunku polityki nastąpiła 
jak się wydaje po mającej niedawno 
miejsce wizycie wiceprezydenta Kuby 
Juana Almeidy Bosque na Seszelach 
i w Mauritiusie, która prawie że 
została zignorowana przez prasę obu 
krajów. Radio na Seszelach zaczęło 
również krytkować Sowietów za inter­
wencję w Afganistanie, co jeszcze 
kilka miesięcy temu było zupełnie nie 
do pomyślenia.

Jak się wydaje, głównym powodem 
zmiany politycznego nastawienia jest 
niski poziom sowieckiej pomocy eko­
nomicznej.

City-Wide Wrestling
Tourney March 4

The Chicago Park District’s city­
wide wrestling tournament for gram­
mar school boys (8th grade or below 
and who have not reached their 15th 
birthday as of Dec. 1, 1982) will be 
held on March 4, at McKinley Park, 
2210 W. Pershing Rd. Weigh-ins will 
begin at 4 p.m. and the matches 
will begin at 6:15 p.m. The tourna­
ment is open to representatives of the 
Chicago Park District in the following 
weight classes: 60, 65, 70, 75, 80, 90, 
95,100. 105, 112, 118, 125, 135 and 145. 
No entrant can weigh less than 55 
pounds and there is no weight allow­
ance.

For further information, call Vem 
Krause at 294-2338.

Czy dałeś już I 
na bank leków I 
"Na Ratunek? f

5 Tysięcy Związków
N.YORK (N.D.) - Do 3 bm. sądy 

wojewódzkie zarejestrowały, wedle 
oficjalnych danych, 5097 prorządo- 
wych organizacji związkowych. Naj­
więcej powstało w województwach: 
katowickim — 535, opolskim — 233, 
warszawskim — 227, olsztyńskim — 
175, i szczecińskim — 162.

W 30 przypadkach sądy odmówiły 
rejestracji. Najczęściej powodem ta­
kich decyzji było “złożenie wniosku 
przez osobę nieuprawnioną lub nie­
zgodność dokumentów wymaganych 
do rejestracji, a przede wszystkim 
statutów z przepisami prawa”.

Pomoc Domowa
GOSPODYNI —Z ZAMIESZKANIEM 
Do pracy dla bardzo miłego, bez­
dzietnego, pracującego małżeństwa. 
Od poniedziałku do piątku. Musi mó­
wić nieco po angielsku. Park Ridge.

Dzwonić po 6:30 wieczorem.
Sobota i niedziela po 10 rano,

825-8539 ________________
PRACE DOMOWE

Z ZAMIESZKANIEM LUB BEZ
Opieka nad starszymi albo dziećmi. 
$200-$250 tyg. Dzwonić 9 rano-9 wiecz.

BERIS EMPLOYMENT 
4962 N. Milwaukee • 736-9448

WANTED
Experienced housekeeper. 4 days. 
Good salary. Must speak some Eng­
lish. References required.

CALL 944-7151
NAJLEPIEJ PŁATNE 

PRACE DOMOWE 
Z Zamieszkaniem lub Bez 

Posiada: 
POLONIA 

EMPLOYMENT AGENCY 
5356 N. MILWAUKEE • 792-1343

Praca Żeńska

POTRZEBNA KOBIETA
Na pełen etat do pomocy w kuchni w 
restauracji. Możliwość mieszkania. 
Daleko na południowej stronie. Nie 
ma miejskiej komunikacji.

Dzwonić Po 3 Po Południu
474-1000

ASYSTENTKA 
MENAŻERA BIURA 

Świetna okazja dla doświadczonej 
i ambitnej osoby. Musi znać 
wszystkie fazy pracy biurowej i 
płynnie mówić po angielsku. 
Dobre wynagrodzenie.

973-7072

INTERESUJĄCE ZAJĘCIE 
W WOLNYM CZASIE 

Zgłoszenia wtorek godz. 8:00 wiecz. 
___________545-9077___________ 

POTRZEBNA
KASJERKA

Na część czasu, mówiąca po polsku 
i angielsku. Zgłaszać się osobiście.

HERMAN’S BAKERY 
912 N. California

KOBIETA do pracy na stoisku z owo­
cami. Zgłaszać się osobiście: 1558 
N. Elston................................... 276-8050

★ Praca 

Skazanie Separatystów 
Albańskich

Belgrad, Jugosławia (NYT) — 23 
Albańczyków zostało skazanych przez 
sąd w Belgradzie na karę od jed­
nego do 14 lat więzienia za przygo­
towania spisku mającego na celu 
utworzenia z części obecnego tery­
torium Jugosławii, oddzielnej Repu­
bliki Albańskliej. Jest to największa 
grupa Albańczyków skazanych po 
nacjonalistycznych zamieszkach na 
wiosnę 1981 roku w południowo-ju- 
gosławiańskiej prowincji Kosovo.

Akt oskarżenia stwierdzał, że po­
lityczny program tej grupy nawoły­
wał do odłączenia się od Jugosławii 
części Republiki Macedońskiej i 
Serbskiej z włączeniem Kosova i 
utworzenie z nich separastycznej Re­
publiki Albańskiej.

Zła Polszczyzna
Tak skandalicznego niedbalstwa ję­

zykowego — stwierdził dyrektor 
Ośrodka Badań Prasoznawczych w 
Krakowie, prof. Walery Pisarek — 
jak obecnie nie było w polskiej prasie 
społeczno-literackiej. Celują w tymi 
pisma powstałe stosunkowo niedaw­
no. “Ze zdumieniem obserwuję — 
mówi prof. Pisarek — jak ludzie, nie­
rzadko naukowcy, których znam i 
szanuję, jako przywiązujących ogro­
mną uwagę do poprawności języka z 
chwilą objęcia wysokich stanowisk 
zaczynają w swych wystąpieniach 
naśladować akcent i słownictwo wie­
cowego mówcy, akcentując pierwszą 
sylabę wyrazu, używając ogromnych 
liczb obcych słów i ‘walcząc’ skutecz­
nie z zasadami składni.”

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM 

jf Praca___________
DOŚWIADCZONY blacharz samocho­
dowy. “Part time”. Dzwonić w jęz. 
angielskim. 486-6390, 11 am-7 pm.

ASSISTANT 
PASTRY CHEF 
IMMEDIATE OPENING 

4 years experience in all phases 
of pastry work. Supervisiory skills 
are required. Salary commensurate 
with experience.

Inquire in person
Mon., Tue. & Wed., 9 am to 5 pm at

HYATT REGENCY CHICAGO
151 East Wacker Dr. Chicago
__________________ EOF. M/F__________________

DOCHODOWE ZAJĘCIE 
NA PART-TIME

Pomocna znajomość języka angiel­
skiego. Dzwonić: piątek po 5:00 ppł. 

247-2859
CONSTRUCTION 

WORKERS
Off shore oil jobs. Many positions 

available. For info, call:

888-3338, Ext. E-289

CRUISE SHIP JOBS
All Occupations Available 
Great Income Opportunity 

FOR DIRECTORY
(312 ) 888-4347 Ext. C-lll

PRACE W KRAJACH 
ZAMORSKICH

Dużo krajów! Duże zarobki. Wszyst­
kie wydatki podróży pokryte. Darmo 
pokoje i wyżywienie. Wolne od podat­
ku. Plus wiele, wiele świadczeń. In­
żynierzy, konstruktorzy, mechanicy, 
elektrycy i konserwatorzy są bardzo 
potrzebni. Służymy naszami radami 
w osiągnięciu waszej kariery jeśli za- 
dzwonicie. 346-2510

WORLD WIDE
Employment Consultants

30 W. Washington Ave.«Chicago 60602

SUPER 
ATRAKCYJNE ZAJĘCIE 

szczególnie dla małżeństw i osób ze 
stałym pobytem.

Tel.: 235-8535
MATURE PERSON 
FOR WAREHOUSE 

Must speak English and have valid 
Illinois Drivers License.

Tel. 867-6660
FOR APPOINTMENT.

DYREKTOR SPRZEDAŻY
Hurtownik-importer poszukuje doświadczonych i energicznych sprze­
dawców do pomocy w organizowaniu i kierowaniu interesem. Wyuczymy 
sprzedawania i kupowania. Wymagany angielski. Dobre wynagrodzenie 

973-7072

tSouradvertisIrs11" 
Classfied ads placed in the Polish Dally 
Zgoda aye a public service to our client and 
community'. Contents of advertising copy 
should be concise and accurate. We consider 
the advertising text of your copy for publi­
cation in our newspaper, your personal 
responsibility.
However, errors do occur... h» that event 
we ask your cooperation by notifying u 
immediately wherein the ad <an be corrected 
tt it la to ran more than once. Adjusted copy 
will apply only to the portion of the ad ity 
question.
Our publication is NOT RESPONSIBLE FOR 
THE TEXT IN ANY ADVERTISING COPY. 
For all services regarding classified or diaphtygr 
advertising please call:
ALLIANCE PRINTERS * PVBIJSHERS, INC., 

(PoUsh Daily Zgoda)
2»frOHl

if Praca Męska

MAGAZYNIER
Doświadczony, do odbierania i 
wysyłki towaru. Ze znajomością 
UPS i języka angielskiego. Dobre 
wynagrodzenie.

973-7072

DOŚWIADCZONA 
OSOBA

Do ustawiania i operowania tokarki 
pociągowej — uniwersalnej, (engine 
lathe). Musi mieć własne środki ko­
munikacji.

834-6886
POTRZEBNY stolarz, cieśla doświad­
czony w budownictwie amerykań­
skim. 384-6472 po 8 wieczorem.

EXPERIENCED PERSON
Needed to set-up “Wafios” extension 
spring machine. Must be capable of 
setting up all types of extension spring 
with hookc from start to finish. Top 
pay. Overtime. Company paid major 
medical. Wife insured and many com­
pany benefits. Apply in person at:

DUDEK & BOCK SPRING 
MANUFACTURING CO.

5100 W. ROOSEVELT DR.
ZATRUDNIĘ malarza z długoletnią 
praktyką i znajomością kładzenia ta- 
pet. Pełny czas......................... 234-8393

★ Naprawa TV________
NAPRAWA telewizorów kolorowych, 
biało-czarnych. Gwarancja. 736-5605.,

Lekcje

KARATE
INSTRUKTORZY 
CZARNE PASY

Zapewniamy fachową naukę. Kla­
sy dla dzieci i dziewcząt. In­
struktorzy mówią po polsku.

276-9471
ANGIELSKI u słuchacza....... 736-8474

★ AUTO_______________
•79 CHEVY CHEVETTE, standartowa 
transmisja, $2,600, niski milaż. Tel.

247-7041

if Rozmaite

SPRZEDAM
UŻYWANE LODOWKI, KUCHENKI 

W BARDZO DOBRYM STANIE 
Już od $50 

3518 N. PULASKI 
Tel. 794-0443

STEREO i kolorowy telewizor do 
sprzedania. Tel. 929-4381.___________

OPIEKE
W dolegliwościach krzyża i stawów 
naturalnymi metodami w domu cho­
rego zapewni specjalista.

Tel.: 436-9323

jf Futra____________
SPRZEDAJEMY 

ODZIEŻ SKÓRZANĄ 
Dla Pań i Panów 

także KOŻUCHY 
TANIO

FILIP LEATHER
2834 N. Laramie_______Tel.: 5454)999

jf Do Wynajęcia
4 POKOJE, czyste mieszkanie, od 
1 marca. 685-1453._________________
BELMONT-Pulaski. 2% rooms. — 
235-1269.________________________ _
6 ROOMS — 3 bedrooms. Heated. 
Stove, refrigerator. Adults, no pets. 
$350 plus security deposit. Call 9 am-
7 pm............................................252-8338
4 ROOMS, unfurnished, heated (3500 
W.-3200N.). Tel. 463-6279.

OGRZEWANE MIESZKANIA 
KAWALERKI ORAZ JEDNO 

I DWU SYPIALNIOWE
$140 - $280

1532 W. Howard 743-2300
Wieczorem 342-4648 Zbyszek
JACKOWO. Pokój osobny. 736-8474.

TO OUR ADVERTISERS
DEADLINE for week-end edition

IS WEDNESDAY 4 P.M. 
MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

e DO NASZYCH KLIENTÓW
OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 

PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 
FON., WTOREK, ŚRODĄ NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

o Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z
• DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM
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Dodatkowe Oskarżenia 
o Oszustwa Przy Wyborach

Powiatowa Ława Przysięgłych 
oskarżyła pięć osób o oszukiwanie w 
czasie wyborów listopadowych. Tym 
razem oszuści rejestrowali się do wy­
borów po kilka razy i tyleż razy głoso­
wali.

Jak wiadomo, od ubiegłego listopa­
da, zarówno władze powiatowe, stano­
we, jak też federalne prowadzą inten­
sywne dochodzenia mające na celu 
wyeliminowanie wszelkiego rodzaju 
oszustw z punktów wyborczych na 
terenie miasta, powiatu i stanu. Naj­
bardziej spieszono się z zakończeniem 
śledztwa odnośnie wypadków w mie­
ście ze względu na dzisiejsze wybory.

Poprzednio przekazywaliśmy infor­
macje o oskarżeniach osób, które fał­
szowały wyniki wyborów, namawiały 
do rejestrowania się do wyborów nie- 
obywateli, albo same głosowały zastę­
pując “martwe dusze” stale znajdu­
jące się na listach wyborców.

Wśród pięciu oskarżonych osób w 
piątek, znajduje się Adeniyi Akisan- 
ya, lat 25, obywatel Nigerii, który 
znajduje się w Stanach nielegalnie. 
Nie tylko, że łamie prawa przebywa­

jąc tu bez pozwolenia, zarejestrował 
się jeszcze do głosowania i to w dwóch 
różnych miejscach. Przebywa on 
obecnie w więzieniu powiatowym 
oskarżony o kradzież. Oczekuje na de­
portację.

Drugim oskarżonym jest Sam 
Rushing, który zarejestrował się do 
głosowania pod trzema różnymi na­
zwiskami; oraz Julia Stevens, lat 53, 
która zarejestrowała się znów pod 
trzema różnymi imionami (jednym z 
imion, było imię jej 11-letniej córki); 
Willie Yancy, lat 29 i Freemon Purdy, 
lat 23 — oskarżeni, podobnie jak ich 
poprzednicy, o rejestrowanie się kilka 
razy, aby móc głosować więcej niż 
raz.

Ponieważ śledztwo prowadzą rów­
nież władze federalne, jest możli­
wość, że oskarżeni ci mogą otrzymać 
podwójne kary — ze strony powiatu i 
rządu federalnego.

Jeśli w dniu dzisiejszym ktokolwiek 
zostanie schwytany na oszustwie, gro­
żą mu również podwójne kary za na­
ruszanie obowiązujących praw przy 
wyborach.

Bez Cięć w Budżecie Stanowym 
Katastrofa Finansowa Nieunikniona

Samuel K. Skinner, reprezentujący 
Gubernatora przed Najwyższym Są­
dem Stanowym w sprawie dotyczą­
cej cięć budżetowych do jakich upo­
ważniła Gubernatora Legislatura 
Stanowa, a którym sprzeciwiają się 
pewne grupy mieszkańców — stwier­
dził, że jeśli nie pozwoli się na wpro­
wadzenie tych cięć — “stanowi grozi 
katastrofa fiskalna, ponieważ fundu­
sze na codzienne wydatki wyczerpią 
się do końca lutego”.

Sędziowie Stanowego Sądu Najwyż­
szego rozpatrują sprawę prawomoc­
ności decyzji Legislatury zawartej w 
ustawie znanej pod nazwą: “1983 
Emergency Budget Act”, upoważnia­
jącej gubernatora Thompsona do 
wprowadzenia redukcji w wydatkach 
stanowych na sumę $159 min.

Już wcześniej, w specjalnej opinii, 
sędziowie Sądu Najwyższego polecili, 
aby polecenia gubematorskie były 
wprowadzone w życie, mimo, że po­
przednio sędzia sądu okręgowego na­
kazał wstrzymać redukcje.

Przeciw wprowadzeniu cięć wy­
stąpili do sądu: przedstawiciele 
związku zawodowego nauczycieli, 
związku zrzeszającego pracowników

służby zdrowia, szczególnie kierow­
ników domów opieki, oraz przedsta­
wicieli grupy emerytów. Uważają bo­
wiem dekret Legislatury za bezpraw­
ny, łamiący przepisy konstytucji sta­
nowej, która wyraźnie deleguje 
uprawnienia dotyczące wydatków sta­
nowych ustawodawcom, a nie przed­
stawicielom ramienia władzy wyko­
nawczej —jakim jest Gubernator.

Sędziowie wysłuchali opinii obu 
stron, zaznaczając, że właściwie całą 
tę sprawę powinna rozpatrzeć sama 
Legislatura.

W czwartek, gub. Thompson wyje­
chał do Nowego Yorku aby w firmie 
klasyfikującej gospodarkę finansową 
instytucji i administracji złożyć wy­
jaśnienia związane z trudnościami fi­
nansowym stanu. Obecnie Illinois 
znalazł się na liście instutucji będą­
cych “pod obserwacją” i jeśli nie 
udowodni się, że są drogi naprawy 
krachu finansowego, może stracić 
najlepszą klasyfikację.

Gubernator spotka się z przedsta­
wicielami firmy Standard & Poor’s. 
Już teraz wiadomo, że drugie, podob­
ne spotkanie odbędzie się w marcu. 
Illinois ma obecnie klasyfikacją AAA.

Otwarcie 3 Nowych Stacji Kolejki 
Do O’Hare Nastąpi 27 Lutego

Otwarcie trzech nowych stacji ko­
lejki do lotniska O’Hare nastąpi 
27 lutego. Początkowo przewidywano, 
że otwarcie ich będzie możliwe przed 
prawyborami, ale jak stwierdziła 
mayor Byme na konferencji praso­
wej, dwa strajki robotników konstruk­
cyjnych spowodowały opóźnienia.

Przeprowadzono już pierwszy prób­
ny przejazd tą trasą i stwierdzono, 
że wszystko będzie gotowe na otwar­
cie w niedzielę, 27 lutego. Pierwszy 
pociąg z Jefferson Parku w kierunku 
północnym wyjedzie we wczesnych 
godzinach rannych o 2:21. Jako pierw­
sze otwarte będą stacje Harlem, Cum­
berland i River Rd. Zakończenie bu­
dowy i otwarcie końcowej stacji przy 
samym lotnisku przewidziane jest na 

lato tego roku.
Od 27 lutego do czasu ukończenia 

całkowitej budowy kolejki, autobus 
nr. 40 O’Hare, będzie kursował przez 
24 godziny na dobę od River Rd. do 
lotniska. Autobus ten obecnie jeździ 
z Jefferson Park do lotniska. Przewi­
duje się, że nowo otwarta linia kolejki 
będzie obsługiwała dziennie 43,000 
pasażerów.

Dla uczczenia otwarcia tej linii, 
CTA oferuje przejazdy za darmo w 
sobotę 26 lutego od godziny 10 rano 
do 3 po południu, tylko na trasie 
pomiędzy Harlem, Cumberland i 
River Rd.

CTA w związku z otwarciem tej 
linii zmieni trasy przejazdów swoich 
autobusów, ażeby przystawać je do 
nowych potrzeb pasażerów. I tak np.

Nadzwyczajna Pogoda
Od lat Chicagowianie nie pamięta­

ją tak łagodnej zimy. W ubiegły

autobus nr. 80A Irving Park, będzie 
się nazywał 80W i będzie dojeżdżał 
do stacji kolejki River Rd. Autobusy 
nr. 64 Foster — Lawrence oraz 69

weekend notowano temperatury do­
chodzące do ponad 60 F (15.5 C).

Mimo, że jeszcze luty, wiosenne 
kwiaty zaczynają wybijać się ponad 
ziemię, zazieleniła się trawa i pąki 
na drzewach powiększają się.

Na następnych kilka dni meteoro­
lodzy przewidują nadal łagodne tem­
peratury, z możliwościami deszczu. 

Cumberland Express, będą wymie­
nione na trzy nowe autobusy na no­
wych trasach. I tak autobus nr. 81 
W. Lawrence będzie jeździł z Jeffer­
son Park do stacji Cumberland. 
Nr. 92 W Foster będzie jeździł z Jef­
ferson Park do stacji Harlem, a nr. 
90 Harlem będzie jeździł od Grand i 
Nordica do stacji Harlem.

SUCHITOTO, EL SALVADOR. — Żołnierze salwadorscy na 
miejscu ataku rebeliantów na samochód wiozący przedsta­
wiciela policji salwadorskiej. W wypadku zginęły również 
4 osoby cywilne. (UPI)

NOWY YORK.—Mieszkańcy Nowego Yorku pokonują trud­
ności spowodowane dużym śniegiem, jaki spadł tutaj w piątek 
11 lutego. (UPI)

Dzisiaj Głosujemy
Kilka Informacji Na Temat Dzisiejszych Wyborów
W dniu dzisiejszym w Chicago odby­

wają się wybory. Głosujemy w tzw. 
prawyborach, tym razem jedynie de­
mokraci mają oponentów, dlatego też 
należy zadecydować, który z kandy­
datów demokratycznych na stanowi­
ska: mayora, klerka miejskiego i 
skarbnika, powinien reprezentować 
partię w wyborach na te stanowiska 
miejskie.

Oprócz tego, mieszkańcy będą mu- 
sieli wybrać 50 aldermanów — rad­
nych miejskich, którzy reprezento­
wać ich będą przez następne cztery 
lata.

Każdy kandydat na aldermana, aby 
można go było ogłosić zwycięzcą mu­
si otrzymać przynajmniej 50% głosów 
głosujących mieszkańców swej war- 
dy, plus jeden. W wypadku gdyby 
żaden z kandydatów nie otrzymał wy­
maganej liczby głosów, dwaj, którzy 
otrzymali ich najwięcej staną ponow­
nie do wyborów tzw. “runoff” 12 
kwietnia.

W dzisiejszych wyborach na 50 sta­
nowisk aldermańskich kandydują 202 
osoby. Jedynie w 6 wardach kandyda­
ci nie mają oponentów.

W Chicago zarejestrowanych jest 
1,594,253 wyborców w 2,914 precynk- 
tach. Lokale wyborcze będą dzisiaj 
czynne od godz. 6 rano do 7 wieczo­
rem. Prawo do głosowania mają 
wszyscy obywatele U.S., którzy 
uprzednio zarejestrowali się do wybo­
rów. W wypadku, gdyby ktoś nie wie­
dział gdzie znajduje się jego lokal 
wyborczy, może zatelefonować do 
Chicagoskiej Rady Wyborczej na tel. 
269-7900, po potrzebne informacje.

Osoby, które chciałyby zaraporto- 
wać zauważone oszustwa w czasie 
wyborów mogą telefonować do na­
stępujących urzędów: Rada Wybor­
cza: 269-7870, biuro prokuratora fede­
ralnego: 353-3524; biuro prokuratora 
stanowego: 443-7960; Project LEAP 
(organizacja dbająca o uczciwe wy­
bory): 726-3954, lub do stanowej Rady 
Wyborczej na nr 263-7367.

Już teraz wiadomo, że dozór nad 
właściwym przebiegiem dzisiejszych 
wyborów obejmie ponad 50,000 obser­
watorów, zarówno reprezentujących 
kandydatów, jak też agencje miej­
skie, powiatowe, stanowe a nawet 
federalne. W każdym lokalu wybor­
czym policjant chicagoski będzie na 
służbie. Oprócz niego, przynajmniej 
5 sędziów wyborczych i obserwatorów 
z ramienia prokuratur: federal­
nej, stanowej i powiatowej, przedsta­
wiciele Urzędu Imigracyjnego, oraz 
organizacji społecznych, agenci FBI.

Oto zalecenia specjalistów z organi­
zacji Project LEAP o tym, jakie na­
leży podjąć środki ostrożności przy 
glosowaniu, aby zapewnić sobie, że 
głos przez nas złożony będzie na pew­
no zaliczony.

• Należy sprawdzić, czy kartka 
wyborcza, jaką otrzymaliśmy jest 
właściwego koloru. Demokratyczna 
kartka (balot) powinna być zielona, 
republikańska — żółta a kartka, na 
której wybieramy aldermanów — bia­
ła.

• Zwrócić uwagę, czy balot, jaki 
otrzymaliśmy został opatrzony inicja­
łami któregoś z sędziów wyborczych. 
W innym razie, może być zdyskwali-

Wlaściciel Domu 
Oskarżony o Morderstwo

Elsie Egglestone, 42-letni właściciel 
domu w południowej stronie miasta, 
został oskarżony o zamordowanie 25- 
letniego Rico Bolden. Jak zeznają 
świadkowie, obydwaj mężczyźni kłó­
cili się na schodach przed domem, 
ponieważ właściciel domu nie pozwo­
lił Bolden wejść do mieszkania w 
którym mieszkała jego narzeczona.

Oskarżony powiedział policji, że 
strzelił do Bolden, kiedy ten odmówił 
odejścia od budynku, oraz uderzył go 

fikowany przy obliczaniu złożonych 
głosów.

• Zanim rozpoczynamy głosować 
należy sprawdzić, czy balot jaki 
otrzymaliśmy jest “cały” — czy nie 
ma na nim jakichś dziurek. Spraw­
dzić należy zanim wejdzie się do ka­
biny do głosowania.

• Nie wolno pozwolić nikomu 
wejść ze sobą do budki, w której bę­
dziemy glosować. Wyjątek stanowią 
jedynie osoby mające trudności języ­
kowe, lub inwalidzi.

• Nie należy wyjść z lokalu wy­
borczego, zanim nie stwierdzimy, że 
sędzia wyborczy wrzucił naszą kartkę 
wyborczą (w specjalnej kopercie) do 
urny wyborczej. Sędziemu nie wolno 
zaglądać na kartkę wyborczą, po­
trzebne informacje zauważy na ze­
wnątrz koperty.

Warto dodać, że na wielu przed­
mieściach mieszkańcy w dniu dzisiej­
szym wypowiedzą się w referendum, 
oraz w 11 miejscowościach wybiorą 
kandydatów swych partii w prawy­
borach na stanowiska w samorzą­
dach danych miejscowości.

Przyznał Się 
Do Podpalenia

Jeden z gości hotelowych, który 
w piątek został oskarżony o kradzież, 
ponieważ nie płacił rachunków hote­
lowych od grudnia i winien jest $2,500 
—przyznał się, że to właśnie on ro­
zniecił ogień w dwóch pokojach hote­
lowych.

Jak donosiliśmy wcześniej, w hotelu 
przy Lake Shore Drive w czwartek 
wybuchł pożar. Nikomu na szczęście 
nic się nie stało, oprócz tego, że 
w chwili gdy trwała akcja gaszenia 
pożaru, jacyś bandyci napadli na ka­
sjerkę hotelowa i uciekli, zabierając 
około $300.

Ronald Peterson, lat 37, którego po­
czątkowo podejrzewano o wzniecenie 
pożaru a później uznano niewinnym, 
stwierdził, że podłożył ogień w na­
dziei, że otrzyma odszkodowanie za 
zniszczoną odzież, i dzięki temu od­
szkodowaniu będzie mógł zapłacić ra­
chunek hotelowy. Peterson stanie 
przed sądem w środę.

Rozpoczęto 
Prace Konstrukcyjne

W poniedziałek rozpoczęto prace 
konstrukcyjne nad przebudową bu­
dynku Nike, niedaleko Lake Zurich, 
na nowe mieszkania dla więźniów 
powiatu Lake, którzy są skazani na 
wykonywanie prac dla środowiska.

Mieszkańcy terenów pobliskich pro­
testują przeciw tej decyzji, i jako 
protest złożyli skargę w powiatowej 
Zoning Board of Appeals. Mieszkańcy 
tych terenów stwierdzają, że prze­
noszenie więźniów z terenów w pobliżu 
Zioń jest niezgodne z zarządzeniem 
strefowym odnośnie terenów unincor­
porated.

Jednakże władze powiatowe na po­
czątku tego roku, stwierdziły że prace 
mogą być rozpoczęte i są zgodne 
z prawem.

Dyplomata Tajlandzki 
Skazany Na 30 Lat

Pracownik konsulatu Tajlandii, Si- 
hadej Chindawongse, lat 42, został 
skazany przed sąd federalny na 30 lat 
więzienia za szmuglowanie heroiny 
wartości $12 min. Aresztowano go w 
chwili, gdy miał przy sobie 3 funty 
czystej heroiny. Podczas rewizji mie­
szkania dyplomaty, znaleziono więcej 
narkotyków.

Zginęła Pod Kolami Samochodu
W piątek po południu, pod kołami 

przejeżdżającego samochodu, zginęła 
7-letnia Eurkia Hampton. Dziewczyn­
ka wybiegła na jezdnię, kierowca nie 
zdołał w porę zatrzymać wozu. Dziew­

pierwszy. W szpitalu Evergreen Park, 
stwierdzono śmierć Bolden. 

czynka zmarła w trzy godziny po 
wypadku.

Zginął Ratując 
Chłopców Ze Stawu

W niedzielę, na południu Chicago, 
doszło do tragedii. W parku Washing­
tona grano w piłkę. Grupa dziecia­
ków, chcąc skrócić sobie drogę, po­
stanowiła przebiec przez — jak sądzili 
— zamarznięty staw. Większość 
dzieci przebiegła szczęśliwie, dwóch 
chłopców wpadło jednak do stawu, 
kiedy cienka powłoka lodu załamała 
się.

Jak twierdzą świadkowie (wypad­
kowi przyglądało się około 200 osób, 
bo wielu korzystając z pięknej pogo­
dy wybrało się do parku) nikt, oprócz 
krzyku, nie rzucił się na pomoc toną­
cym dzieciom. Dopiero spacerujący 
niedaleko Sherman McDowell, lat 38, 
bezrobotny, postanowił uratować dzie­
ci. Rzucił się do stawu i zaczął pły­
nąć w lodowatej w'odzie w kierunku 
chłopców. Kiedy się zbliżył do dzieci, 
jak twierdzą naoczni świadkowie, 
chłopcy pod wpływem paniki, praw­
dopodobnie zamiast mu pomóc, wcią­
gnęli go pod wodę.

Nadjechali policjanci i nurkowie 
straży pożarnej. Jeden z policjantów, 
przywiązawszy się liną do samocho­
du policyjnego pospieszył na ratunek.

Udało się mu wyciągnąć ze stawu 
11-letniego Jamesa Mayers, młodsze­
go chłopca nie mógł znaleźć. Dopiero 
nurkowie wyłowili dziecko, które żyło 
wprawdzie, ale przebywało w lodo­
watej wodzie około 20 minut, w tym 
kilka minut pod wodą. Bohaterskim 
policjantem był Donald Mitchell, 
lat 37.

Dopiero później nurkowie odna­
leźli ciało McDowella — pierwszego 
samarytanina, który pospieszył na 
ratunek chłopcom. Mały, 7-letni Chris­
topher Olive został przewieziony wraz 
ze swym starszym towarzyszem do 
szpitala, gdzie mimo usiłowań leka­
rzy, nie udało się go utrzymać przy 
życiu. Zmarl w poniedziałek. 11-letni 
James Mayers, po spędzeniu 24 go­
dzin w szpitalu, w dobrym stanie 
zdrowia został wypuszczony do domu.

Władze parków zwróciły uwagę, 
że grubość pokrywy lodowej na sta­
wie nie przekraczała dwóch cali — 
czyli, że było bardzo niebezpiecznie. 
Mimo, że jeszcze jest luty, niezwykle 
ciepłe dni nie sprzyjały utrzymaniu 
się lodu w większych zbiornikach 
wody.

Policja Chicagoska Oskarżona 
o Bezpodstawne Aresztowania Osób

Należących Do Grup Mniejszości Narodowych
American Civil Liberties Union 

skierowała skargę do sądu federal­
nego, oskarżając departament policji 
chicagoskiej o bezprawne areszto­
wanie osób należących do grup mniej­
szości narodowych. Konkretnie wy­
mienia się tutaj takie grupy ludności 
jak Murzyni i pochodzenia hiszpań­
skiego. W skardze stwierdza się, że 
corocznie tysiące ludzi zostaje bez 
podstaw aresztowanych. Aresztowań 
dokonuje się wszędzie, w kompleksach 
budynków mieszkalnych, w środkach 
transportu publicznego, na ulicach 
itp. Aresztowań dokonuje się jak gdy­
by rutynowo, ponieważ policja nie 
ma wyraźnej chęci, ażeby sprawy te 
znalazły się na wokandzie sądowej.

Oskarżenie zostało imiennie skiero­
wane przeciw sup. policji Richardowi 
J. Brzeczek, oraz pierwszemu za-, 
stępcy Joseph McCarhty i James E. 
O’Grady, pierwszemu zastępcy super- 
intendenta Bureau of Operational 
Services.

Sup. Brzeczek odpowiadając na za­
rzuty stwierdził, że policja walczy z 
przestępczością, szczególnie stara się 
zwalczać bandy uliczne w dzielnicach 
mieszkaniowych i dlatego dokonuje

wielu aresztowań za zakłócanie po­
rządku. Aresztuje się osoby podej­
rzane po czym je zwalnia, dopóki 
sprawa się nie wyjaśni. Policja nie 
jest specjalnie uprzedzona ani do 
Murzynów ani do ludności pocho­
dzenia hiszpańskiego.

W skardze stwierdza się natomiast, 
że aresztowane osoby są przetrzy­
mywane na posterunkach policji przez 
parę godzin lub nawet całą noc, jeśli 
nie mają pieniędzy na zapłacenie 
kaucji, po czym zostają zwolnione 
bez chęci ze strony policji wnoszenia 
oskarżeń przeciw nim do sądu. Jeśli 
aresztowany stanie na drugi dzień 
przed sędzią, najczęściej policjant, 
który go aresztował nie stawia się 
w sądzie, dlatego sprawa zostaje od­
rzucona. Jeśli natomiast osoba aresz­
towana zapłaci kaucję, otrzymuje 
zwrot pieniędzy po około miesiącu, 
aż odbędzie się rozprawa. Wiele z 
aresztowanych osób, które są prze­
trzymywane w posterunku policji 
przez kilka godzin czy nawet całą 
noc, nigdy nie zostaje wezwanych do 
stawienia się w sądzie. Policja chi­
cagoska już od 5 lat stosuje tego 
rodzaju praktyki — stwierdza oskar­
żenie.

12 Osób Oskarżonych o Kradzież 
i Handel Kradzionymi Samochodami

12 osób, wśród nich 2 byłych pra­
cowników biura sekretarza stanowe­
go, zostało oskarżonych o kradzież 
samochodów oraz o wyrabianie fał­
szywych dokumentów stanowych, któ­
re miały chronić nabywców kradzio­
nych samochodów przed podejrze­
niami.

Oskarżony został 24-letni Carl Fe- 
dele, policjant z Berwyn, który był 
pośrednikiem w sprzedaży skradzio­
nych samochodów.

Oskarżenie stwierdza, że Philip Pi- 
leggi, lat 29, były pracownik biura 
sekretarza stanowego, dostarczał fał­
szywych tablic rejestracyjnych, kart 
rejestracyjnych, nalepek samochodo­
wych, oraz czasami fałszywych praw 
jazdy dla tych osób, które kupiły 12 
skradzionych samochodów.

Również oskarżonych zostało trzech 
sprzedawców samochodów, którzy po­
mogli w zaaranżowaniu kradzieży nie­
których samochodów, ze sklepów w 
których pracowali.

Jedną z głównych osób w grupie 
oskarżonych, był Donald Russo, lat 
37, były mieszkaniec Cicero, który 
został oskarżony o kradzież większo­
ści najnowszych modeli samochodów.

Pileggi zrezygnował z pracy w biu­
rze sekretarza stanowego w lipcu 1982 
roku, niedługo po tym, kiedy rozpo­
częto dochodzenie przeciw niemu.

Wszystkie samochody zostały skra­
dzione pomiędzy lipcem 1981 roku a 
lipcem 1982 roku. Wśród skradzionych 
samochodów znajdował się najnowszy 
model samochodu Corvette. Samo­
chody te zostały skradzione z 6 róż­
nych sklepów.

Niektórzy z nabywców samochodów 
otrzymali fałszywe prawo jazdy, które 
miało ich chronić przed aresztowa­
niem, w wypadku jeśli kierowca zo­
stałby zatrzymany przez policję za 
przekroczenie przepisów ruchu dro­
gowego.

Oskarżeni zostali również: Anita 

Hussos z Westchester, pracownica w 
biurze sekretarza stanowego, William 
Piecuch z Berwyn, uważany za po­
średnika w sprzedaży samochodów i 
Anthony Passero z Lyons; James J. 
Mattingly, Robert Hill, z Lockport 
i Sandra Novak z Crestwood—wszyscy 
trzej sprzedawcy w sklepach samo­
chodowych.

Andrew Zeglin z Posen, który nie­
legalnie pragnął otrzymać fałszywe 
prawo jazdy, Peter Maheras z Itasca, 
oskarżony o kupno skradzionego sa­
mochodu, i Leonard Mikulan z Cicero, 
oskarżony o pomoc w sprzedaży skra­
dzionych samochodów.

Zwiększono Patrole
Władze przedmieść znajdujących się 
na zachodzie miasta wzmocniły pa­
trole policyjne w nadziei, że uda się 
im schwytać gwałciciela.

Na przedmieściach Riverside i La 
Grange zanotowano bowiem kilka wy­
padków gwałtów. Napastnik, młody 
biały mężczyzna atakuje pasażerki wy­
siadające z pociągu linii Burlington, 
które idą w stronę swych zaparko­
wanych samochodów.

Zanotowano jeden wypadek w La 
Grange i jeden w Riverside, przy 
stacji znajdującej się przy ul. Har­
lem.

Co Się Dzieje 
z Pieniędzmi?

Codziennie, pracownicy Chicago Fe­
deral Reserve Bank mieszczącego się 
przy 164 W. Jackson — niszczą bank­
noty wartości około $5 min. Są to 
banknoty zniszczone, które pocięte 
na drobne paski, później służą jako 
materiał do specjalnych “polan” ma­
jących być doskonałym paliwem w 
kominkach.

Zniszczone pieniądze zastąpione są 
nowymi banknotami.


